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w miejscu 3 zł, pocztą 4 zł.; 
za miesiąc kwiecień: w miejscu I 
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POWTIEŚĆ WSPÓŁCZESNA 


X. 
(Ciąg dalszy). 


August nie odpowiadał nic, porażony 
wiadomością o przyjeździe Janiny. Wiado- 
mość ta w dziwny sposób przychodziła w 
chwili, gdy jego myśl zajęta była drugą ko- 
aż Pani Liza, gotowa już do odjazdu, zwró- 
ciła się ku Augustowi. © ! 

- Nie gniewaj się na mnie, panie 
Orecki — rzekła. Odjechać muszę. Jestem 
niezmiernie ciekawa poznać panią Leszczy- 
cową.... Słyszałam o niej bardzo, bardzo dużo. 
Ma być niezmiernie oryginalna. A piękna 
nad wyraz!... Szkoda, że jej w karnawale nie 
było... Mam tu jej fotografię — dodała — 
przerzucając leżące na stole stosy fotografii. — 
Przysłał mi ją Stefan, zaraz po ślubie... Rze- 
czywiście śliczna!... A otoż i ona l... patrz 
pan l... Zanim Helcia wróci, możesz się wpa- 
trywać w te oczy... cudowne! prawda Ł.. 

Podawała Augustowi dużą, gabinetową 
fotografię; on wziął ją i patrzył osłupiały, 
prawie nieprzytomny... Nie rozumiejąc oda 
któremi go uprzejma pani Liza żegnała, ode- | 
tchnął nieco swobodniej, gdy wyszła, zosta- 
wiając go samego. 

L Po raz RAE od roku widział te rysy, : 
które już zaczynały się nieco zacierać w Jego 
pamięci. Po raz pierwszy te same Oczy, W 
które on niegdyś wpatrywał się z taką mi- 
łością , spoglądały teraz na niego z wierne”, 
go odbicia. Fotografii Janiny August nie po”, 
siadał nigdy. W pierwszych czasach, prosić | 
o nią nie czuł potrzeby; wszak ją samą Wl- 
dział codziennie. Potem prosił , ale bezsku- 
tecznie, wreszcie otrzymał obietnicę, która 
z powodu nagłego zerwania dotrzymaną nie 


4 Prze- 
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CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 31 marca. 


Ostatni pobyt ministrów węgierskich w 
Wiedniu, obudził żywe zainteresowanie w ko- 


łach budapeszteńskich , a mniej więcej ogól- 
nem jest przekonanie, że jeżeli prezes gabi- 
netu, dr. Weckerle, przybył do stolicy austrya- 
ckiej głównie celem wzięcia z jednej strony 
udziału we wspólnej konfereneyi ministerya|- 
nej, mającej zredagować ostatecznie przedło- 
żenia dla Delegacyi, z drugiej zaś naradzenia 
się z P. Ministrem dr. Steinbachem, w spra- 
wie dalszych operacyj dla przeprowadzenia 
reformy monetarnej w Monarchii, — to przyjazd 
ministra spraw wewnętrznych Hieronymiego, 
pozostawał w ścisłym związku z kwestyą pro- 
jektu ustawy o obowiązkowych metrykach 
cywilnych. Z okoliezności zaś, że nie przy- 
byli równocześnie do Wiednia ministrowie 
sprawiedliwości oraz wyznań i oświaty, wy- 
snuwają w Budapeszcie wniosek, iż na razie 
nie weszły w zakres służbowych raportów i 
narad ministeryalnych w Wiedniu inne przed- 
łożenia charakteru kościelno-politycznego. 

Z ól opozycyjnych rozpuszczono po- 
głoskę, iż ministrowie wyznań i sprawiedli- 


apodłożeń tre” i 4; efaniow j pa- 
mierzają pod 
temu stanowczo relacye do kilku pism wie- 
deńskich i podnoszą, że tak jak dzisiaj przed- 
stawia się rzecz, należy uważać za fakt nie- 
zbity, że w „zasadzie“ większość Izby posel- 
skiej zgadza się na kościelno-polityczny pro- 
gram rządu. Jeżeli zaś nie zajdą jakieś nie- 
przewidziane i nagłe wypadki, można przyjąć 


ać się do dymiśyi. Zaprzeczćją | 


na Ie iż wi nastąpi AE | 
rządowych na Węgrzech żadna zmiana. Ja 5 

się atoli ukształtują później wypadki, gdy Spr awy kr ajOowe, 
staną na porządku dziennym kościelno - poli- 

tyczne przedłożenia i czy do jesieni część 

posłów liberalnych nie nabierze pod naciskiem 

opinii publicznej innego przekonania o ko- 

ścielnej polityce rządu, otem dzisiaj już dy- 

skutować nie pora. Warto jednak na to zwrócić 

uwagę, że jeżeli gdzie, to w parlamencie wę- 

gierskim daleką bywa droga od „zasadniczej“ 

aprobaty do szczegółowego głosowania, jak 

to zresztą najlepiej dowiodła dyskusya nad 

ustawą wojskową za gabinetu Kolomana Tiszy. 

I wówczas większość Izby zgadzała się w za- 

sadzie na tę ustawę, a przecież ostatecznie 

stała się ona powodem upadku Tiszy. 

W każdym wszakże razie rząd musi się 
przygotować na ciężką przeprawę i gwałto- 
wną opozycyę w Izbie magnatów. Nie jest 
bowiem dzisiaj tajemnicą, że większość tej 
Izby nie żywi bynajmniej przyjaznych uczuć 
dla gabinetu Wekerlego i że wedle jej sil- 
nego przekonania, ludność uważa reformy 
administracyjne za nieskończenie ważniejsze 
i pilniejsze niż przedłożenia wyznaniowe, 
które jednym wydają się zbytecznemi, innym 
zaś wprost szkodliwemi. £ tego powodu mowcy 
większości Izby magnatów zamierzają już 
wśród obrad poświatecznych nad budżetem 
podnieść ze szezególniejszym naciskiem a 


(Zamknięcie rachunków funduszu krajo- 
wego ga rok 1891). 


($) Zamknięcie rachunków funduszu 
krajowego za rok 1891, które Wydział kra- 
jowy przedłoży Sejmowi na sesyi kwietnio- 
wej, przedstawia w ogólności korzystny wynik. 

Wydatki budżetem uchwalone wyno- 
siły 65,096.648 zł, wydano zaś faktycznie 
w r. 1891 kwotę 5,179.895 zł. Wydano za- 
tem po nad budżet więcej o 83.247 zł, 

Dochody natomiast uchwalone bu- 
dżetem wynosiły 5,077.108 zł., wynik rzeczy- 
wisty wykazuje 5,417.381 zł., a zatem były 
wyższe o 340.278 zł. 


W porównaniu wydatków z dochodami, 
okazuje się ogólna wynikłość o 257.031 zł. 
korzystniejsza od uchwalonego budżetu. Gdy 
się nadto uwzględni, że na budowę gorzelni 
w Dublanach nie zaciągnął Wydział krajo- 
wy pożyczki hipotecznej w kwocie 24.500 zł., 
do czego był przez Sejm upoważniony, wów- 
czas wynik powyższy przedstawi się jeszcze 
korzystniej, bo wyniesie sumę 281.581 zł. 

Wynik ten korzystniejszy powstał w sku- 
tek różnie między rzeczywistemi wynikłościa- 


trzszą. okoliczność -X npowenieć rząd, abş nie | mi, a kwotami dżetem uchwalonemi, 
diwai się złi ian] =, do istotnej dpinii Mianowicie okaz = większe różnice w na- 
stępujących rubr: wydatków: 


Mju. wobec zaš podybnego nastroju węizbie 
Krów, nawet przychylne gabinetowi sj Na koszta repSczentacyi kraju wydano 
uazywają eo najmniej optymistycznem zapa- | mniej o 10.083 zł. z powodu krótszego trwa- 
trywanie, jakoby było możliwem pozyskanie | nia sesyi sejmowej. 

większości magnatów dla kościelno - polity- Na koszta zatządu wydano więcej o 
cznych projektów. 23.201 zł. Wydatek ten został spowodowany 
głównie: wyższymi kosztami podróży urzę- 
dników z powodu wzmocnionego na żądanie 


była, a w końcu sam już tej fotografii nie 


szukał, — nie chciał patrzeć na nią, pra-| dzy mną a tą kobietą skończone wszystko, 


gnął eo rychlej zapomnieć.... 

I oto nagle obraz ten, ściśle wierny, 
stawał mu przed oczami. Aparat fotografi- 
czny schwycił wyraz najzwyklejszy tej twa- 
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znane. 

„ „Ze drzeniem pomyślał o chwili, w któ- 
rej się spotka z Janiną; sama myśl ta tłu- 
miła mu oddech w piersi i napełniała roz- 
koszą, niepozbawioną wszakże goryczy. Tu 
Już przychodziły wspomnienia przebytej bo- 
leści i odnawiała się potrzeba wypowiedze- 
nia tego, co niegdyś odezuł po rozstaniu, 
czego wówczas wypowiedzieć mu nie dano, 
a co tak długo ciężarem leżało mu na du- 
szy. I wyobrażał sobie, z jakiem współezu- 
ciem ona słuchać go będzie, — wyobrażał 
ją sobie dobrą, łagodną, zawstydzoną swoim 
bezlitośnym postępkiem , podającą mu dłoń 
z zapewnieniem trwałej przyjaźni... : 

I naraz myśl o więzach, jakie ją łą- 
czyły z Leszczycem , — łączyły na zawsze, 
nieodwołalnie — odbiła się bolem w sercu, 
zmroziła krew w żyłach. 

Odrzucił od siebie fotografię. 


— Nie! — szepnął stanowczo. — Mię- | pieszczonego dziecka, zbliżyła się ku szta- 
ludze. 

Po raz pierwszy Orecki widział jej rysy 
przy świetle dziennem. Po doznanem przed 
chwilą wrażeniu na widok fotografii Janiny, 
patrzył na nie zrazu obojętnie ; wydały mu 
się blade, jakby zmęczone, bez ożywienia, 
nacechowane wyrazem smutku i zimnej po- 
wagi. Tylko czoło białe, bardzo kształtne, 
zdawało się promienieć pod przejrzystą prze- 


raz na zawsze. Unikać będę spotkania, a 
gdybym nawet spotkał, nie zbliżę się, nie 
przemówię.... 

Chodził nerwowo po pokoju, a potem 
podszedłszy do okna, wpatrzył się bezmyśl- 
nie w ożywiony o tej porze ruch na ulicy. 

Z zadumy obudził go nagle okrzyk 
wbiegającej Helei, która go witała rado- 


śnie. f słoną, przyciętych w grzywk i 3 
p Debre, że pan oi rzonych, złotawych A 0 00 

szedł! — wołała — iałabym już mie 4 

AC. wołała chciałabym J Stanęła przed sztalugą, oświetlona w tej 


chwili padającymi przez odsłonięte okno bla- 
skami. August widział ją blisko siebie, z profilu. 
Zwolna wzrok jego, tym razem ze spokojem 
krytyka, przechodził po tej postaci, 


I zbliżając się do płótna, stojącego na 
sztaludze, przypatrywała się mu chwilę z min- 
ką bardzo poważną.... 


— Jeszcze nie bardzo podobny ! — rze- gibkiej, a o rozwiniętych buini smukłej, 
ARE AC ioj _ | 819816), ujnie ks 
kła — przecież ja nie mam takiej czerwo- | Które w ciemnej, gładkiej ini rrsowsł ih 


nej twarzy... To będzie inaczej, prawda? 

I szezebiotała dalej, podezas gdy Au- 
gust zbliżał się zwolna ku sztaludze. Zdało 
mu się z początku, że Heleia jest sama; do- 
piero po chwili spostrzegł stojącą przy sto- 
liku Jadwigę. Trzymała w ręce fotografię 
Janiny, tylko co przez niego porzuconą izda- 
wała się jej przypatrywać z wielką uwagą. 

Odpowiedziała lekkiem skinieniem gło- 

wy na poważny ukłon Augusta, nie podno- 
sząc oczu od fotografii. W twarzy i całej po- 
stawie miała wyraz jakby pomięszania; czuła 
się widocznie krępowana obecnością Augu- 
sta, z którym po raz drugi w życiu, nie zna- 
jąc go niemal, była sam na sam, bo towa- 
rzystwo Helci zbliżało ich raczej , niż odda- 
lało. I teraz mała trzpiotka wciągała Jadwi- 
gę przemocą do rozmowy. 
Ciociu, ciociu! — wołała. — Po- 
patrz-no się na ten portret i powiedz panu 
Oreckiemu, że ja nie mam takich plam czer- 
wonych na twarzy, ani takiego zadartego no- 
ska... Popatrz się, ciociu ! 


wyraznie. Promienie słońca igrały ciągle z 
pasmami złotych włosów nad czołem i ja- 
skrawo oświetlały uszko drobne, delikatne 
jakby wyrzeżbione misternie, przez które prze- 
bijała krew młoda, purpurowa. 

Orecki mimowolnie porównywał po- 
stać i rysy Jadwigi z tymi, które podziwiał 
przed chwilą w fotograficznem odbiciu. Zu- 
pełnie odmienne i kształtem i wyrazem, po- 
ciągały go jednak nieprzemożonym urokiem, 
w którym zmysłowe wrażenie, bardzo silne, 
łączyło się w dziwny sposób z przeczuciem 
wielkiej dobroci, z jakimś instynktowem po- 
szanowaniem, — rodzajem uwielbienia. Nie 
zdawał sobie z tego sprawy, ale to czuł coraz 
silniej, w miarę jak patrzył. Zrazu zimny, 
obojętny, ulegał coraz bardziej temu wra- 
żeniu. 

Była chwila długiego milezenia, prze- 
rywanego tylko od czasu do czasu szczebio- 
tem Helci, która ciągle krytykowała portret : 

— Prawda, ciociu! powtarzała z na- 

„ Odbiegając od sztalugi, ciągnęła Ja- | dąsaną minka, nie ładna jestem... nosek taki 
dwigę ku niej za rękę. ' zadarty — fe! ja takiego niemam,... takiego 
., — Niechże pani będzie łaskawa złago- | nie chcę! 
dzić surową krytykę Helci, — przemówił | Jadwiga pochyliła się ku dziecku. 
August, podnosząc wzrok na Jadwigę, która | — Helciu, przemówiła z uśmiechem — 
2 wyraźnym przymusem, ulegając woli roz- wyrażasz się nie ładnie, kaprysisz, więc pan 


Sejmu nadzoru nad gospodarką gmin, tudzież 
większej kontroli nad zakładami i szkołami, 
pozostającemi w zarządzie Wydziału krajo- 
wego; następnie z powodu udzielonych za- 
liczek zwrotnych na płace urzędników, w koń- 
cu z powodu przekroczenia wydatku na pła- 
ce urzędników i dyurnistów z powodu po- 
mnożenia się czynności urzędowych. 

Na koszta leczenia ubogich chorych 
wydano więcej o 81.239 zł. 

Na koszta szczepienia wydano więcej o 
4.790 zł. 

Wydatki na cele wykształcenia i oświaty 
wyniosły mniej o 71.980 zi., głównie z po- 
wodu mniejszego o 70.638 niedoboru fundu- 
szu szkolnego krajowego. 

Na dotacye dla zakładów krajowych 
wydano więcej o 12.586 zł. 

Na budowle wodne i melioracye wyda- 
no więcej o 7.858 zł. 

Na cele rolnictwa i górnictwa wydano 
więcej o 89.897 zł. 

W dochodach najpoważniejszą ru- 
brykę stanowią dodatki do podatków, które 
przyniosły więcej od preliminarza o 203.455 
zł. W skutek większego wpływu zaległości 
podatkowych z lat ubiegłych, podwyższyła 
się wydatność jednego centa dodatku krajo- 
wego, wynosiła bowiem rzeczywiście 109.651 
zł., gdy budżetem uchwalono tylko 104.000 zł. 

Nadto przybył dochód z krajowych o- 
płat konsumcyjnych w sumie 160.892 zł. za 
czas od 1 lipca do końca r. 1591. 

Zamknięcie rachunków z r. 1891 wy- 
kazuje nadto stan funduszu uposażenia kasy 
krajowej: w gotówce 142.512 zł. 413), ct. 
w należytościach czynnych u funduszu kra- 
jowego z tytułu udzielonych temuż pożyczek 
299.017 zł. 68 ct., na lokacyi na 38 pre. ra- 
chunku bieżącym 482.663 zł. 51" ct, — 
razem przeto wynosił stan uposażenia kasy 
krajowej kwotę 924.198 zł. 61 et. 

Jak to wyżej wykazano, zamknięcie 
rachunków przyniosło przewyżkę dochodów 
nad wydatkami w kwocie 237.486 zł. drzy- 
mając się dotychczasowej praktyki, iż zaró- 
wno kredyt na pokrycie niedoboru roku ra- 
chunkowego, jak i ewentualnie zwyżkę do- 
chodów wstawiano w budżet, którego uchwa- 
lenie następowało po zatwierdzeniu przez 
Sejm zamknięcia rachunkego; obeenie zatem 
z powodu, iż budżet na rok 1898 został już 
uchwalony, — wykazana powyżej zwyżka 
mogłaby być dopiero wstawiona w budżet 
roku 1894. Wydział krajowy postanowił je- 
dnakowoż odstąpić tyr „em od tego zwy- 
czaju, i wnosi, aby $ wyżkę z r. 1893 | n 
przeniósł na rachune! 398. Wydział kra- 
jowy postanowił bowię:ś 
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zmiana ta w tym roku, w którym będzie 
wykonaną, spowoduje zmniejszenie dochodu 
z dodatków do podatków, o całą tę kwotę, 
jakaby na rachunek tego roku wpłynęła 
w tych trzech miesiącach roku następnego. 
W ten sposób, gdyby już w r. 1898 prze- 
prowadzono tę zmianę, a nie uchwalono ża- 
dnego na to pokrycia, rok ten zamkniętoby 
niepotrzebnie pewnym niedoborem. Wstawie- 
nie zatem w dochód tegoż roku zwyżki z ra- 
chunków r. 1891, będzie takiem pokryciem, 
które — zdaniem Wydziału krajowego , 
umożliwi bezzwłoczne wykonanie zmiany ro- 
ku budżetowego. Wydział krajowy zamierzał 
tę reformę zmiany roku budżetowego wpro- 
wadzić w zycie z rokiem 1892, ale późne 
zwołanie sesyi sejmowej, spodziew ane: dopie- 
ro na kwiecień, musiało reformę tę o jeden 
rok przesunąć. 


Konferencya dyrektorów szkół 
średnich. 


(Dokończenie). 


Na posiedzeniu dnia 29 marca b. r. 
obradowano nad kwestyą: „Jak należy kan- 
dydatów stanu nauczycielskiago, mianowa- 
nych zastępcami nauczycieli, wprowadzać w 
obowiązki i praktykę nauczycielską ?* 

Referenci, dyr. Fr. Próchnieki i dr. 
Leon Kulczycki, w gruntownie opracowanych 
referatach podali szezegółowe wskazówki, jak 
wprowadzać należy nowomianowanych za- 
stępców w zawód nauczycielski i postawili 
kilka tez, nad któremi wywiązała się obszer- 
na dyskusya, poczem zgromadzenie wyraziło 
przekonanie, że dopóki nie powstanie insty- 
tucya praktycznego kształcenia nauczycieli i 
dopóki trwać będzie brak egzaminowanych 
kandydatów nauczycielskich, należałoby do 
pracy nad kształceniem kandydatów nauczy- 
cielskich obok dyrektora powołać starszych 
profesorów ; uwolnić dyrektorów od czynno- 
ści administracyjnych i kaneelaryjnych, do- 
dając im do pomocy jednego z nauczycieli 
zakładu; urządzić już na czwartym kursie 
uniwersytetu dla kandydatów nauczycielskich 
wolne hospitacye w gimnazyach (szkołach 
realnych), a wreszcie ustanowić na Uniwer- 
sytecie lwowskim katedrę pedagogii i dyda- 
ktyki. 

Następnie dyr. dr. Gerstman podał do 
o: R WE 4 zasady nowych í Diaa 


nauki dla szkół fadowyeh, ą w sze 
gái ści omówił sprwe przygotowani 


nowić swój wnio- | czniów do szkoły średłiej ze względu na aż: | 


sek z roku 1891 o zmianę roku budżetowe- | wą organizacyę szkół. 


o. Ponieważ projektowana zmiana roku bu- 
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Z porządku dziennego nastąpił reterat 


dżetowego polega na jego skróceniu o 3|le. k. krajowego inspektora szkół dr. L. Ger- 


miesiące, to jest, o miesiące: kwiecień, maj 


| 


mana o uregulowaniu stosunku dozoru domo- 


i czerwiec każdego roku następnego , przeto | f wego do szkoły. Referent na podstawie spra- 


wozdarń dyrektorów i gron nauczycielskich 
na znany kwestyonarz Rady szkolnej krajowej 
skreślił szczegółowo stosunki, wśród których 
wychowuje się młodzież szkół średnich w po- 
jedynczych miejscowościach, gdzie są szkoły 
średnie i podał środki, które "mogłyby przy- 
czynić się do poprawy istniejącego stanu rze- 
czy i ułatwić szkole spełnienie zadania jej 
wychowawczego. 


Obszerna dyskusya, przeprowadzona nad 
tym referatem wykazała, że zachodzi potrzeba 
wywołania dyskusyi w tej sprawie W SZero- 
kich kołach społeczeństwa, że należy w trak- 
towaniu młodzieży starać się ją podnieść i 
uszlachetnić, że należy wprowadzić koncesyo- 
nowanie i kontrolę stancji stosownie do miej- 
seowych stosunków; że należy dążyć do za- 
kładania internatów i skierowania  stypen- 
dyów ile można na ten eel. Zgromadzenie 
wyraziło nadto przekonanie, że umundurowa- 
nie uczniów w interesie wychowania jest bar- 
dzo pożądane i że należy starać się o usta- 
nowienie lekarzy szkolnych i o powiększenie 
funduszu na biblioteki szkolne w mniejszych 
miastach. 

Na tem wyczerpano porządek dzienny. 
Przewodniczący, zamykając konferencyę po- 
dziękował dyrektorom za żywy udział w ob- 
radach i zapewnił ich, że myśli wypowie- 
dziane w ciągu dyskusyi i uchwały powzięte 
przez konfereneyę będą dla Rady szkolnej 
krajowej bądź podstawą do wydania pewnych 
zarządzeń, bądź też do przedstawienia wnio- 
sków Ministerstwu Wyznań i Oświecenia. 

Dyr. Biesiadzki, imieniem wszystkich 
Dyrektorów, podziękował Radzie szkolnej 
krajowej za zwołanie tej pierwszej konferen- 
cyi dyrektorów, a przewodniczącemu w szeze- 
gólności za trudy poniesione w czasie prze- 
wodniczenia obradom. 


Sprostowanie. W sprawozdaniu wczo- 
a: zaszła omyłka, którą należy sprosto- 
wać. Konferencya wyraziła przekonanie, że 
naukę algebry w klasach niższych należy 
uprościć, nie zaś opuścić. 


Rada państwa, 


Mowa JE. Ministra rolnietwa 
hr. Falkenhayna, 


f węgloszonst w tyskusyi nad efatem kwojegł 
wydziału rządoweś 


(Dokończenie). 


Pam Minister zajmuje się bardzo dro- 
bnemi sprawami górniczemi, poruszonemi 
przez posłów z Czech, poczem przechodzi do 
wyścigów : 


| 
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Już w roku zeszłym wyłuszczyłem , że 
wyścigi nie są dla zabawy, a przynajmniej 
przez Państwo nie dla zabawy są pielęgno- 
wane. Wyścigi są na to, żeby ludzie zajmo- 
wali się hodowlą koni pełnej krwi, bo po- 
trzeba nam jej dla gatunków ciepłokrwi- 
stych, a to ogierów bądź to bezpośrednich 
reproduktorów, bądź dla wytworzenia pół- 
krwi. Wyścigi są nieodzowne, bo w całym 
świecie bez wyścigów nie ma hodowli peł- 
nej krwi. Jest to więc dedukcya zupełnie lo- 
giczna. Potrzebujemy hodowli pełnej krwi, 
dla niej muszą nić “hodowcy, a ci znajdują 
się wtedy tylko, gdy na wyścigach mogą 
coś zarobić przez nagrody. Niepospolicie wiele 
wrzawy w tym względzie narobiły publika- 
cye pewnego profesora wiedeńskiej Akademii 
rolniczej (Wilekensa), na które powoływano 
się tutaj także. Nie myślę zajmować się nie- 
mi obszernie, powiem tylko : "Ten pan profe- 
sor zaniechał ogłaszania prac swych w pi- 
smach zawodowych, a przeszedł do Deutsche 
Worte (agitacyjnego piśmidła Schónerera), 
których nie znam z bliska, które jednak z pe- 
wnością nie są zawodowem pismem dla ho- 
dowców koni. „Zdaje mi się, że to dostate- 
cznie znamionuje całą akcyę pana profesora. 
Nie chodzi mu o spór przedmiotowy, lecz 
albo o polityczną, albo o osobistą spra- 
wę, a widząc, że ludzie zawodowi zupełnie 
usuwają się od niego, szuka sobie innej pu- 
bliczności, nie umiejącej odróżnić prawdy 
od pozoru. (Brawo, brawo). Więcej nie po- 
wiem, tylko pomówię o rzeczach, przytoczo- 
nych tu z pewnością także w skutek tej bro- 
szury: po pierwsze, że konie pełnej krwi o- 
kazały się niezdatnymi w jeździe konnej mię- 
dzy Wiedniem a Berlinem; po drugie, że 
taki koń wypapkany i wychuchany nie przy- 
da się ani chłopu, ani armii, bo nie jest wy- 
trzymały. 


Otóż pan profesor w broszurze swej 
przeoczył, ża z pomiędzy 98 koni, które wy- 
ruszyły z Wiednia do Berlina, 8 było pełnej 
krwi, prawdopodobnie i więcej. (Pos. Fries: 
Ekscelencyo , 19!) Tam i napowrót? (Pos. 
Fries: Tylko tam, a z nich stanęło 13 u 
mety). Rzecz to niezupełnie wyjaśniona, a 
to, co ja powiem, jest rzeczą stwierdzoną, 
t. j. że z pomiędzy 80 czy 75 koni niepełnej 
krwi, 9 legło na drodze, zdechło i nie doszło, 
podczas. gdy z naszych koni pełnej krwi ani 
jeden nie legł. To więc nie świadczy, iżby 
nie były wytrzymałe. Powiedziano że koń 
pełnej krwi nieprzydatny jest dla chłopa; 
ależ mamy od chłopów z wielu okolie prośby 
o +giery pąłnej krwi, nie pół krwi, bo do- 
świadczyli, co za pomocą nieh osiągnąć mo- 
gą. Powiedziano, że nie może potrzebować 
ich armia. Powołam się na własne doświad- 
czenie. Uczestniczyłem w kampaniach we 
Włoszech i na Węgrzech i zrobiłem z dwo- 
ma końmi pełnej krwi marsz gwałtowny z 
Novary do Węgier w czasie od dnia 25 kwie. 
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cię ładną wymalować nie może. Jak będziesz 
grzeczna... 

— 0... przerwała Helcia, po- 
trząsając osła główką, — ciocia znowu 
swoje — niby ja tego nie rozumiem. To tak 
umyślnie się mówi... Prawda panie? dodała, 
zwracając się nagłym ruchem ku Oreckiemu. 

Równocześnie i Jadwiga, prostując się, 
zwolna podniosła oczy na Augusta. Oczy duże, 
szafirowe, patrzące głęboko. 

— Helciu — rzekł August — ciocia 
zawsze prawdę mówi... 

Przy tych DCR patrzył w jej oczy, 
skierowane ku niemu z dziwnym, niewytłó- 
maczonym dla niego wyrazem zdziwienia, i 
jakby przestrachu. Spotkały się ich spojrze- 
nia i zostały tak chwilę razem, spojone jakąś 
niezwalczoną a bezwiedną mocą. Prąd tego 
spojrzenia silny, niemal dotkliwy, odczuł 
Orecki w całej swej istocie. 

— Jaka ona piękna -- pomyślał. I za- 
raz potem: 

— Jaka dobra! dodał w duchu. 

„Jadwiga wstrząsnęła ramionami i spu- 
szczając wzrok ku ziemi; 

— Usiądź ! Heleiu, spokojnie 
pan będzie malował... 

Odeszła od sztalugi, podczas gdy Hel- 
cia zajmowała znaną już sobie pożycia. i 

Orecki zabrał się do pracy. Jadwiga 
usiadła w fotelu, i biorąc ze stolika książkę 
do ręki, zaczęła ją przerzncać. Snać jednak, 
książka nie była dość zajmująca, czy też 
dziś uwaga skupić się nie dawała, bo myśli 
rozpierzchały się w nieładzie, oczy błądziły 
po wierszach książki, nie chwytając ich zna- 
czenia, a GO chwila odrywały się od nich, i 
bezwiednie biegły ku postaci malarza. 

— „Cień ożył“. .. — mimowolnie powta- 
rzała Jadwiga w myśli, która spłoszona, 
przerażona sama sobą , nadaremnie odwrócić 
się pragnęła od jedynego przedmiotu, który 
ją więził. — Podobieństwo Augusta z rysa- 
mi Władysława stawało się coraz wyraźniej- 
szem; coraz bardziej pociągającem. W tej 
chwili, gdy Oreeki, zajęty portretem, z 
się zapominać o otaczającym go świecie, gdy 
natężona uwaga nadawała twarzy jego wy. | 
raz poważnego zamyślenia, 


rzekła — 
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— w tej chwili | mnienie, 
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podobieństwo to było jeszcze RER r WREN ui wa i. -.|GIGAWIO w tej chwili, do jej duszy, wskrzeszone po- 


Przypomniały się Jadwidze chwile ,. 
przed laty siedziała tak, wpatrzona w twarz 
narzeczonego, który z natężeniem całego 
umysłu obok niej pracował. Zagłębiony 
w swych studyach, zdawał się 0 Jej obecno- 
ści zapominać. Ona wtedy, uniesiona dzie- 
cinnym porywem zazdrości, obu rączkami 
zakryła mu książkę przed oczami. 

— Ty więcej kochasz naukę, niż 
mnie... — mówiła z wymówką, przechyla- 
jąc główkę i zagladając mu w oczy, zasnute 
chmurą zamyślenia. 

A wówczas oczy jego traciły nagle ten 
wyraz; z po za mgły zadumy błysnął ogień 
uczucia, rozchmurzyło się czoło, rozsunęly 
brwi, ściągnięte wysiłkiem myśli, uśmiechnę- 
dy usta... 

se: NE byłbym zdolny du takiej pra- 
o c= odpowiedział on wówczas — gdybym 
obok siebie nie czuł twojej obecności, naj- 
droższa! Kocham naukę, ale czasem zdaje 
mi się, że mózg mój nadto słaby. czy też 
wysiłony nadto, "aby ją ogarnąć, aby podo- 
łać zadaniu. I ustałbym w  zniechęceniu, 
gdyby nie twoje słowo wesołe, nie twoje ja- 
sne spojrzenie, nie twój uśmiech szczery, 
który promieniem szczęścia przenika całą 
moją istotę. Czy ty przypuszczasz, że bez 
ciebie byłbym zdolny do takiej pracy? Pra- 
ca jest rozkoszą, ale i trudem, pod którego 
brzemieniem niejeden upada. Człowiek, ma- 
jacy w sobie poczucie i potrzebę szczęścia i 
swobody, buntuje się nieraz przeciw tym 
więzom , jakie krępują jego myśl, pojęcie, 
pamięć, a które on wysiłkiem pracy stargać 
usiłuje. Szczęśliwy ten, którego w tych za- 
pasach podtrzymuje ożywczy wpływ rozu- 
mnej a dobrej kobiety... to też ja bardzo 
szczęśliwy jestem... 

A oma, słuchając słów takich, czuła 
niewysłowioną rozkosz, która jej duszę ogar- 
niała całą. l tonąe wzrokiem w spojrzeniu 
ukochanego, nie mogła mówić nie... z ust, 
rozchylonych uśmiechem upojenia, wycho- 


dawał | dził szept ledwo dosłyszalny : 


Wzdrygnęła się Jadwiga na to wspo- 
które z całą siłą wracało teraz, 
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gdy | dobieństwem fatalnem. 


Tak, fatalnem! Bo jakże różnym był 
ten człowiek w swej istocie od tego, którego 
umysł poważny , głęboki, zachwycał i zdu- 
miewał Jadwigę, zanim uległ pod brzemie- 
niem nadmiernej pracy, i nie liczącego się 
z fizycznemi prawami, wysiłku woli. Ten 
człowiek kradł tylko podobieństwo rysów 
tamtego, jakby na szyderstwo, — pociągał 
tem podobieństwem — a odpychał charak- 
terem i usposobieniem. 


Od pani Nolskiej, z rozgłosu zresztą, 
Jadwiga wiedziała o Auguście, że był arty- 
sta niepospolitego talentu. Ale też na pod- 
stawie tego co mówiono, wyrobiła sobie o 
nim jako o człowieku, zanim go jeszcze po- 
znała, nieszezególne zdanie. Słyszała, że był 
bardzo światowym, słyszała, że żył z łaski 
wuja, niemal bez pracy, słyszała, jak sobie 
nieraz dość lekko Żartowano z niego, prze- 
śladując panią Lizę słabostką dla malarza, 
który tańczy doskonale a oddawna nie ma- 
luje nie, zajęty fiirtem salonowym. Pierwsze 
wrażenie, odniesione w teatrze, było silne z 
powodu podobieństwa, ale tem gorsze dla o- 
ceny charakteru człowieka. Ujrzała go w sta- 
nie widocznego, nienaturalnego podniece- 
nia, — wracał z hulanki i śmiał zbliżyć się 
do niej, zuchwalstwem swych spojrzeń i za- 
chowania się, bluźniąc temu, którego postać 
przybrał na siebie. 

— "To straszne pokuszenie — myślała — 
odepehnąć je trzeba stanowczo, nieodwołal- 
nie.... Talent zmarnowany, człowiek bez siły 
woli, którego blichtr światowy. oślepia, któ- 
rego próżność nadyma; łatwe sukeesa salo- 
nowe są jego żywiołem... . Nie ma w nim 
ani głębszej myśli, ani głębszych uczuć... 

I wstrząsające ramionami, odwracała 
przemocą oczy i myśl od Oreckiego, który 
zdawał się teraz cały zajęty swoją pracą i 
chwilami tylko odrywał się od niej, aby za- 
chęcić do spokoju niecierpliwie szamoczącą 
się Helcię. 

Ale to długo trwać nie mogło. Córka 
pani Lizy, odziedziczywszy po niej tempera- 
ment i niecierpliwość, wypowiedziała nieba- 
wem posłuszeństwo. 


— Ciociu! ciociu! — zaczęła wołać, 
klaszcząc w rączki — nie wysiedzę dłużej... 
nie wytrzymam ! 

Smiejąc się, miała łzy w oczach. Po- 
siedzenie musiało być przerwane. Orecki o- 
świadczył jednak, że malować może dalej 
bez udziału modelu, aby wykończyć niektóre 
drobniejsze szczegóły stroju dziecka i oto- 
czenia. 

Pragnął pozostać tu dłużej, Obecność 
Jadwigi usposobiała go nad wyraz pomyśl- 
nie, robota szła mu łatwo i czuł się z niej 
zadowolonym — czuł, że maluje dobrze. 

Helcia, uszczęśliwiona Z odzyskanej SWO- 
body, wybiegła do drugiego pokoju. August 
i Jadwiga zostali sami, odczuwając bezwie- 
dnie a silnie tę samotność, która ich ku so- 
bie jeszcze bardziej zbliżała. 

— (zy pani podziela zdanie Helci o 
portrecie? — przemówił po chwili Orecki, 
nie przerywając pracy. 

Jadwiga nie zaraz odpowiedziała. Brzmie- 
nie głosu Augusta działało na „nią równie 
silnie, a może nawet silniej niż podobień- 
stwo rysów. Nie patrzyła w tej chwili kto 
mówi, więc to brzmienie przeriknęło ją do 
głębi, obudziło w duszy całą burzę wspo- 
mnień. W rysach można było jeszcze dopa- 
trzeć się różnicy — w głosie nie było ża- 
dnej.... Cień mówił głosem niezapomnianej 
przeszłości... 

— Nie mogę być sędzią.... — odrzekła 
wreszcie zwołna i cicho, usiłując zapanować 
nad wzruszeniem — mogłabym co najwyżej 
ocenić podobieństwo, gdy portret będzie 
skończony... 

— "Więc zdaniem pani, podobieństwo 
wierne, fotograficzne, znaczy wszystko w ar- 
tystycznym portrecie ?... 

Dla profanów, jak ja, niewątpliwie 
to warunek główny. Znawcy ocenić mogą 
sposób malowania... 

Zaległo znów milczenie. Orecki malo- 
wał jeszcze czas jakiś, potem odłożył pędzel 
i odstępując nieco od Malagi i, przypatrywał 
się dokonanej dziś robocie. 

(Ciąg dalszy nastąpi). 
Adam Krechowiecki. 


tnia do dnia 2 maja. Jeden był już stary, | sową i artystyczną. Sekcye zbiorą się dziś o 
dragi nie ładny, dla tego nabyłem je był | godzinie 8'/, wieczór w kasynie miejskiem na 


tanio. Oba przy śniegu i niepogodzie wytrzy- 
mały marsz dobrze przy wcale nieszczególnie 
obfitej paszy. Jednego pozbyłem się w do- 
brym stanie, na drugim: „cździłem jeszeze do 
r. 1868, Kampania oczywiście nie im nie za- 
szkodziła. Pozwalam sobie mieć pretensyę 
większego znawstwa, niż je ma nawet ów 
pan profesor, który w broszurze swej mówi 
także, że oficerowie gwardyi odesłali konie 
pełnej krwi, bo ich nie mogli zużytkować, 
a nie wie, że mogli, tylko nie chcieli wziąć 
ich w pole, bo były pewnie za drogie. 

Nie zapuszczając się głębiej w sprawy 
hodowli koni pełnej krwi, prosiłbym przyjąć 
pozycyę 60.000 zł. na wyścigi, a to na pod- 
stawie rezultatów osiągniętych w hodowli 
od czasu, gdy tego trzymamy się kierunku. 
Porównam stan rzeczy w chwili, gdy utwo- 
rzono Ministerstwo rolnictwa, zestanem rze- 
czy teraźniejszym. W r. 1868 było 861 sta- 
cyj do stanowienia klaczy, dziś jest ich 505; 
wówczas było 1504 ogierów skarbowych, o- 


beenie jest 2020; wówczas było 210 licen- | wszech miar produkcyach, będzie bardzo liczny. 
cyonowanych ogierów prywatnych, teraz jest | 
ich 557, a między niemi 186 subwencyono- ! 


wanych ze skarbu; wówczas było klaczy 
stanowionych przez ogiery prywatne 6000, 
dziś 16.000, eo dowodzi, że wzmogła się o- 
chota do hodowli koni. Oto liczby odnoszące 
się także do konskrypeyi na wypadek wojny: 
Potrzeba armii wzmogła się od roku 1876 
do r. 1891 o blisko 85 proc., liczba zaś ko- 
ni zdatnych podrosła o 142 proe. Niewąt- 
pliwy to dowód, że na wypadek wojny za- 
potrzebowanie koni byłoby pokryte, że ka- 
żdego dnia mielibyśmy remonty, gdybyśmy 
je zapłacić chcieli. Ale nie kupuje się ich, 
bo się nie chce i nie może ich zapłacić, 
inaczej budżet wydatków wojskowych byłby 
jeszcze większy Wspomnę jeszcze, że od r. 
1870 do r. 1890 wywóz koni za granicę z 
6 milionów wzrósł na 11 milionów złotych, 
co prawda, razem 2 Węgrami. Na Węgrzech 
w wyższym jeszcze stopniu skarb popiera 
hodowlę koni pełnej krwi niż u nas. Dowo- 
dzi to, że kierunek ten jest właściwy. Gdy- 
by powiodło się usunąć grę od wyścigów, 
byłbym niezwykle z tego ucieszony, ale zda- 
je mi się, że to pozostanie pium destderium. 
Dlatego upraszan wys. lzbę ze względów 
także na zbrojne pogotowie Państwa, pozo- 
stawić tę pozycyę w budżecie tak, jak jest, 
a nie targować się o nią. 

Zaczepiano mnie o moje stanowisko 
względem stanu włościańskiego. Ookolwiek 
mi wielu z szanownych panów zarzuca, USi- 
łowanie moje, żeby chłopom dopomagać, 
gdzie i jak tylko można, zyskuje właśnie u 
chłopów uznanie, bo ludzie ci wiedzą, że 
dobrze o nich myślę, staram się być im po- 
żytecznym i rzeczywiście już im pożytecznym 
byłem. Przy tej sposobności z największą ra- 
dością zaznaczam, że rozliczne wspominane 
i pożądane zawodowe spółki rolnicze zbliżają 
się ku urzeczywistnieniu, albowiem projekta 
o nich znajdują się w ostatniem stadyum 
narad między Ministerstwami, tak, że w na- 
stępnym okresie sesyi na pewno będą wnie- 
sione. (Brawo, brawo.) Nie potrzeba zaiste 
kłaść mi na serce spraw włościańskich, bo 
dbałość o stan włościański nietylko jest mi 
obowiązkiem, leez wypływa TĄ całej przeszło- 
ści mojej. Nigdy w życiu nie zamieszkiwa- 
łem zamków, lecz spędziłem znaczną część 
„ycia w domach wieśniaczych, bo jako żoł- 
nierz przechodziłem wszystkie kraje Monarchii 
i nauczyłem się stan ten szanować i powa- 
żać, poznałem też przymioty i słabostki je- 
go. (Brawo). Nie potrzeba mi więc podniet 
takowych; a skoro powiedziano, żebym pa- 
miętał, że stan włościański jest fundamen- 
tem Państwa, więc zgadzam się na to, ale 
odpowiadam, że kto tak mówi, powinien wy- 
snuć ztąd konkluzyę, którą nieraz Już w wys. 
Izbie wypowiadałem, której jednak uznać nie 
chcecie: że kto chce być fundamentem, mu- 
si też ponosić największe ciężary, bo jakże- 
by inaczej był fundamentem * (Bardzo słu- 
seniel) Nie uchodzi chcieć być fundamen- 
tem, a kazać ponosić ciężary komu innemu. 
O tem wiedzą też, jak przekonany jestem, 
chłopi; stan włościański znosi też ciężary ze 
spokojem, bo zrósł się z ziemią, podczas gdy 
wszystko, co na ziemi zbudowane, może 
paść ofiarą lada burzy. Dlatego zdaje mi 
się, że nie spotkam SIĘ 2 zarzutem, mówiące: 
Btarajcie się pozostawić ten fundament w 
spokoju ; wtedy rzecz pozostanie w porządku. 
Ku temu zmierzają usiłowania moje i daj to 
Boże! (Huczne brawa t oklaski), 
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Lwów, 31 marca. 


— Rant. Wozoraj wieczorem odbyło się 

w sali kasyna miejskiego posiedzenie ma 
zajmującego się urządzeniem rautu na doch 
owarzystwa wzajemnej pomocy dziennikarzy pol- 

skich. Raut odbędzie się 25 kwietnia. Komitet 
podzielił się na 3 sekcye: gospodarczą, fnan- 


‘l 115: Pani E. D. z Jasła 3 zł. 50 ct, J. 
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Prof. Wierzejski referował o poszukiwaniach 
p. L. Adametza: „Tymezasowa wiadomość o po- 
chodzeniu krajowego bydła brunatnego od Bos 
taurus brachyceros i o jego pokrewieństwie Z 
rasą illiryjską“. Oto wyniki, do jakich p. Ada- 
metz dochodzi : 

Pierwszy Kitt przeprowadził ścisle nauko- 


-- Podziękowanie. Ze Złoczowa nam 
piszą: Żawiązany z inieyatywy złoczowskiego 
oddziału Towarzystwa pedagogicznego komitet 
urządził w czasie wielkiego postu 5 odezytów 
na rzecz założyć się mającej tutaj bursy dla 
ubogiej młodzieży szkolnej. Z rozprzedaży biletów 
uzyskano kwotę 160 zł.; nadto nadesłali na cel 
powyższy pp. Józef Onyszkiewicz 5 zł., hr. Ba- 


posiedzenie. 


— Wspólne Święcone w stowarzysze- 
| niu katolickiej młodzieży rękodzielniczej „Skała“ 
| odbędzie się w przewodnią niedzielę, 9 kwietnia 
b. r. o godzinie 4 po południu. 


— Święcone. Wydział stowarzyszenia 
| nauczycielek zaprasza uprzejmie tak członków 
| wspierających, jak zwyczajnych, na Święcone do 
lokalu własnego Rynek 1. 10, na wtorek 4 b. m. 
|o godzinie 11 rano. 


— Fonograf. Przybył do naszego mia- 
sta p. J. Kossowski, reprezentant kompanii dla 


worowski z Kołtowa i Wiktor Jasiński po 4 zł.; 
J. Schneidel, Woynowa z Pietrycz, J. Mazarski, 


ciborski po 2 zł; i L. Wikarski 1 zł. 


S. Padlewski, ks. J. Kurmanowicz i Aleks. Ra- 


Po potrąceniu wydatków w kwocie 28 zł. 
88 et. pozostał czysty dochód w kwocie 162 zł. 
12 et. Poczuwamy się do miłego obowiązku zło- 


wy dowód, że dzisiejsze bydło rogate, zwane by- 
dłem dachauskiem, od okoliey „Dachauermobs*, 
niedaleko Monachium, pochodzi bezpośrednio od 
rasy starego bydła, które posiadała ludność jeszcze 
epoki mieszkań nawodnych. Z tego się pokazało, 
że stare typy bydła, o ile pierwotne stosunki go- 
spodarcze pozostają niezmienne, mogą się utrzy- 
mywać z wielką stałością. Wiemy także, że pra- 


rozpowszechnienia fonografów Edisona. Pan Kos- 
sowski urządzi u nas szereg produkcyj z fono- 


żenia szczerego podziękowania szanownym pre- 
E począwszy od poniedziałku dnia 3 kwie- 


legentom a mianowicie pp. dr. T. Jendlowi, 
prof. Sędzimirowi, prof. Rawerowi, dr. E. Duni- 
kowskiemu i prof. Beronowi za łaskawie ponie- 
sione trudy, zaś magistratowi miasta Złoczowa 
za bezpłatne odstąpienie sali. Komitet. 


4 Zmarli w ostatnich dniach: w Pleezo- 
wie, ks. Stanisław Stępiński, b kanonik kate- 
dralny wileński, proboszcz w Pleszowie. Uro- 
dzony w Krakowie w r. 1831, wyświęcony na 
kapłana w r. 1855, pełnił ks. Stępiński obo- 
wiązki wikaryusza w Ruszczy; w r. 1864 insty- 
tuowany został na probostwo w Czulicach, a w 


wie wszystkie narody, zamieszkujące w czasach 
historycznych ziemie Kuropy, posiadały odrębne 
typy bydła, że te narody odbywały z niemi wę- 
drówki i że te typy były formami pierwotnemi, 
od których dzisiejsze rasy pochodzą. Tak n. p. 
sprawdzono, że Celtowie pesiadali gatunek bydła 
Brachycephalus, plemiona zaś germańskie hodo- 
wały częścią gatunek  Primigenius, częścią 
Frontosus, podczas gdy dzisiejsze bydło ste- 
powe przyprowadzóne zostało do Europy do- 
piero przez szczepy mongolskie z  połu- 
dniowo-zachodniej Syberyi. Mamy więc prawie 
zupełnie dokładne wskazówki co do pochodzenia 


tnia, w hotelu Europejskim. Produkcyom towa- 
rzyszyć będą objaśnienia naukowe. We wtorek 
urządzi p. Kossowski produkcyę dla specyalnie 
zaproszonych gości. Ze względu, że wyjaśnienia 
| będą dawane w języku polskim, można sądzić, 
iż udział publiczności w tych ciekawych ze 


— Wyjątkowa nędza. W Administracyi 
naszej złożono dla nieszczęśliwej rodziny, pogrążonej 
w nędzy, mieszkającej przy ulicy Zółkiewskiej 


I 


Chorążyna z Nowego Sącza 1 zł., które odesłano 
na miejsce przeznaczenia. 


— Z Uniwersytetu. P. Henryk Gum- 
plowicz, z Krakowa, otrzymał w Uniwersytecie 
Jagiellońskim stopień doktora praw. 

Pan Maryan Włodzimierz dw. im. Ostoja 
Starzewski, rodem ze Stanisławowa, w Galicji, 
otrzymał w Uniwersytecie iwowskim stopień do- 
ktora praw. 


— Kościół polski w Wiedniu. Ko- 
mitet polski w sprawie kościoła w Wiedniu o- 
głasza następującą odezwę : 

Po ustąpieniu dyrektora kościoła św. Ru- 
perta, ks. dr. Krechowieckiego, którego imię na 
zawsze pozostanie w pamięci kolonii polskiej w 
Wiedniu, oraz po usunięcia ks. Polickiego, 
prowizorycznie mianowanego kaznodzieją i spo- 
wiednikiem przez konsystorz wiedeński, i po od- 
stąpieniu doktorandów polskich Zakładu Augu- 
styneum od sprawowania obowiązków kościelnych 
dla Polaków, miejsce kaznodziei pozostało nieob- 
sadzonem, a kolonia polska pozbawiona pociech 
duchownych. 

Bractwo polskie, czując krzywdę kolonii 
polskiej tym faktem wyrządzoną, również mając 
na względzie, iż dłuższa zwłoka w obsadzeniu 
wyż rzeczonej posady może spowodować utratę 
naszego dość cennego remanentu kościeinego i 
praw do kościoła św. Rnperta przez obecnego 
Monarchę i Jego Poprzedników Polakom nada- 
nych. postanowiło zwołać wiec. który odbył się 
dnia 18 marca b. r. w sali Towarzystwa prze- 
mysłowego w Wiedniu przy Hschenbachgasse 11. 

Wiec obradował i jednogłośną uchwałą 
przyjął następujące wnioski : 

1. Wybiera się komitet kościelny z 86 
osób, a to 16 pań i 20 panów, z których to 
osób 6 pań i 10 panów musi mieć stałe miejsce 
zamieszkania w Wiedniu. 

2. Komitet ten ma dla siebie opracować 
stosowny regulamin i natychmiast rozpocząć 
czynności, przedewszystkiem w kierunku powró- 
cenia kolonii polskiej praw i przywilejów w ko- 
ściółku św. Ruperta, tudzież zabezpieczenia ko- 
ścielnego remanentu, a następnie stanowczego i zu- 
pełnego przeprowadzenia sprawy kościoła polskiego 
w Wiedniu. Z czynności swych komitet złoży 
sprawozdanie wiecowi w jesieni b. r., lub stoso- 
wnie do potrzeby przedtem zwołać się mają- 
cemu. 


to kapłan śŚwiatły, gorliwy, sumienny, a dla 
ubogich nader ofiarny. 

We Lwowie, Marya Sklepińska , żona wła- 
ściciela apteki, w 27 roku życia. — Władysław 
Romanowicz, emer. rewident rachunkowy ©. k. 
Namiestnictwa. — Zofia z Lewickich Kostecka, 
urodzona 1838 roku, wdowa po prezydencie e. k. 
sądu obwodowego i właścicielka realności. — 
Joanna z Schellerów Horbalska, żona e. k. urzę- 
dnika pocztowego, przeżywszy lat 70. 

W Bochni, w 83 roku życia Józef Mor- 
genstein, weteran z powstania listopadowego 

We Florencyi, Franciszek Łaszczyński, por- 
trecista, rodem z Warszawy, licząc lat 54. 


— Z obserwatoryum c. k. Szkoły po- 
litechnicznej we Lwowie. Dnia 31 marca bież. r. 
Barometr idzie w górę. 


W ubiegłej dobie, licząc od godziny 12 


dnia 8! marca b. r., mieliśmy wiatr co do 
kierunku południowo-zachodni, 
(2), niebo przeważnie zachmurzone, 
trze bardzo wilgotne (88 procent wilgotności 
względnej), opadu nie było. 


-+-1,40%0., najwyższa --7,0"0. dziś w południe, 
najniższa —2,6'0. dziś w nocy. 

Wczoraj po południu było pochmurno, dziś 
rano się wypogodziło. 

Zniżka barometryczna 740 do 745 mm. 
znajdowała się na morzu Niemieckiem ; zwyżka 
780 do 775 mm. w Austryi; zniżka drugorzędna 
utworzyła się w północnej Hiszpanii. 

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 12 w południe 
168 mm. 

Prognoza na dobę 1 kwietnia bież. roku 
(od północy do północy): Wiatr będzie co do 
kierunku południowo - zachodni, co do siły słaby 
(2); średnia temperatura doby podniesie się do 
--6'0., niebo będzie lekko zachmurzone, a wzglę- 
dna wilgotność powietrza około 80 proe.; opadu 
nie będzie, pogoda. 


Zakład nar. im. Ossolińskich. 
Biblioteka otwarta codziennie od 9—2, z wyjąt- 
kiem niedziel i świąt uroczystych. 


— Muzeum im. Lubomirskich otwarte 
codziennie rano od 9—1 z wyjątkiem niedziel i 
świąt uroczystych; we wtorki zaś i piątki od 
3—5 popołudniu. 


— Muzeum im. Dzieduszyckich przy 
ulicy Teatralnej 1. 18, otwarte dla publiczności 
w święta i niedziele od godziny 10—11 przed 
południem, we środy i soboty od godz. 11—83. 
Wstęp wolny. 


— Muzeum przemysłowe w ratuszu 
codziennie od godziny 9—1 przed i od | godziny 
8 -6  popołndniu. Wstęp: w poniedziałek 50 
ct, w inne dnie 20 cnt. W niedziele otwarte 
od godziny 10—1  przedpołudniem. Wstęp 
wolny, 


3. Poleca się komitetowi, iżby się odpowiednio 
do regulaminu ukonstytuował, tudzież jeżeli tego 
potrzeba, kooptował innych członków do komite- 
tu bez względu na miejsce ich zamieszkania. 


Następnie uchwalono wybrać komitet, do 
którego mają być zaproszone następujące osoby : 
z po za Wiednia panie: hr. Potocka z Rymano- 
wa, Chamcowa że Lwowa, Marchwicka ze Lwo- 
wa, Mochnacka ze Lwowa, Weigłowa z Krako- 
wa. Panowie: poseł hr. August Łoś, poseł Ka- 
rol Lewakowski, poseł Włodzimierz Gniewosz, 
poseł Witold Lewicki, poseł Dawid Abrahamo- 
wicz, poseł Potoczek, poseł Kozłowski, poseł 
Straszewski, poseł Chrzanowski, Franciszek Zima. 

Z Wiednia panie: Ministrowa Zaleska, 
Baurowska, Brunnerowa, Blochowa.  Mirowa. 
Panowie: dr. Gnatowski, dr Jaroszyński, Gar- 
czyński, Baraniecki, książę J. Czartoryski, Gil, 
Dobrowolski, Rybkowski, Kotykiewicz, Nowiński, 
Bazylewski, Bystrzanowski, Kostka, Hajdukiewicz. 
Orłowski, Mikulski. 


Uważamy za konieczne i nieulegające 
zwłoce, ażeby wszyscy Polacy jednomyślnie i 
wszystkiemi siłami pomogli komitetowi do odzy- 
skania praw, których bez przyczyny i wbrew 
zamiarom szczęśliwie nam panującego Monarchy 
i Jego Poprzedników zostaliśmy pozbawieni. 

„W imieniu wiecu, tymczasowy komitet pol- 
skiego kościoła w Wiedniu: Orłowski, sekre- 
tarz. Dr. Feliks Gnatowski, prezes Baan 
cki, skarbnik. Członkowie : Bazylewski Gar- 
czyński, dr. Jaroszyński, Kotykiewicz. 

Listy upraszamy adresować i 
Wien 11, Praterstrasse 50. 
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Notatki ligracko-ArtyStJGZNE. 

Z Akademii Umiejętności w Krako- 
wie. Dnia 6 lutego odbyło się posiedzenie wy- 
działu matematyczno -przyrodniczego, na którem 
członek Janczewski referował o spostrzeżeniach 
p. K. Miczyńskiego: „Przyczynek do znajomości 
Śnieci zbożowej (Ustilago Carbo Tuł)*. 

Autor przez dłuższy czas czynił badania 
nad śniecią jęczmienną, owsianą 1 pszenną u nas, 


sztucznie zarażonych roślinach. 


„Gazeta Lwowska“ z dnia 1 kwietnia 1898. 


r. 1875 został proboszczem w Pleszowie, Był 


w południe dnia 30 marca do 12 w południe 


co do siły słaby 
a powie- 


Średnia temperatura w tym czasie była 


spostrzeżenia jednak, jakkolwiek nader ciekawe, 
nie doprowadziły jeszcze do stanowczych wyników 
co do gatunków tego pasożyta zbóż naszych: 
kwestyę tę wyjaśnić mogą dopiero dalsze do- 
do prezesa : | świadczenia, jakie zamierza autor wykonać na 


bydła przeważnej części narodów europejskich i 
jego stanowiska w zoologicznym systemie. Inaczej 
ma się rzecz z bydłem starożytnych Słowian. 
Autor uważa, że polskie bydło brunatne, które 
poznał w Galieyi, jest rasą pierwotną hodowaną 
w Polsce od ezasów przedhistorycznych, i że na- 
leży dopatrywać się w niem rasy pierwotnie sło- 
wiańskiej, Dotychczas nie posiadamy ani jednej 
pracy, któraby Ściśle naukowo i niezbicie roz- 
strzygała o należeniu tego bydła do jednej ze 
znanych grup Bos taurus; autor sądzi więc, 
że ta stara i pierwotna rasa należąca do Bos 
taurus brachyceros, anie, jak dotychczas mnie- 
mano do Prumigenius, ma niepoślednie znacze- 
nie, a to tem bardziej, że przy tej sposobności 
da się dowodnie wykazać pokrewieństwo rasy 
polskiej z iliryjską rasą bydła, należącego do na- 
rodów słowiańskich na półwyspie Bałkańskim. Co 
więcej, na podstawie ścisłych porównań właści- 
wości bydła bałkańskiego z czystem bydłem pol- 
skiem brunatnem, będzie można wysnuć pewne 
wnioski co do pierwotnych siedzib narodów sło- 
wiańskich przed ich wędrówkami na półwyspie 
Bałkańskim ; mianowicie w dziwny sposób przez 
owe porównawcze studya zwierząt domowych 
sprawdza się dawna wiadomość, podana przez 
historyków greckich, podług której siedzibą 
Kroatów i Serbów, przed ich wędrówką do dziś 
przez nich zajętych krajów, miały być okolice 
położone z tej strony Karpat, odpowiadające 
mnioj więcej dzisiejszej Galicyi i Królestwu Pol- 
skiemu, czemu jednak w ostatnich czasach, oile 
autor jest dobrze poinformowany, głównie na 
podstawie lingwistycznych dedukcyj niejednokro- 
tnie zaprzeczano. 


Sekretarz odczytuje referat czł. Olszewskie- 
go o pracy p. I. Schramma : „O działaniu chlor- 
ku glinowego na chłorki i bromki rodników aro- 
matycznych. * 

_ Cat. Cybulski przedstawia pracę p. K. Kle- 
ckiego: „O zachowaniu się siły elektrobodźczej 
i pobudliwości w przeciętym nerwie żaby.“ 

Następnie sekretarz zawiadamia Wydział 
o złożeniu przez dr. Ponikłę tymczasowej wia- 
mości w opieczętowanej kopercie i odczytuje spra- 
wozdanie z posiedzenia komisyi antropologicznej, 
które się odbyło dnia 1 lutego pod przewodni- 
ctwem J. EK. J. Majera. 

Na posiedzeniu ściślejszem między innemi 
sprawami odesłano wszystkie powyżej przedsta- 
wione prace do komitetu wydawniczego, oraz za- 
twierdzono na członków komisyi antropologicznej 
pp. K. Kostaneckiego i K. Grabowskiego. 


W Wiednin, w teatrze na Wiadeniu zo- 
stanie w tych dniach odegrana śliczna upera 
Smetany p. n. Prodana Nevesta, która podczas 
przedstawień teatru czeskiego na teatralnej wy- 
stawie miała olbrzymie powodzenie. 


Jan Reszke spiewał po raz pierwszy w 
Paryżu Lohengrina. Krytyka paryską twierdzi, 
że rola ta należy do najpiękniejszych krescyj 
scenicznych naszego rodaka a Camille Bellaigue, 
wytworny i znakomity krytyk muzykalny Revue 
des deux Mondes nazywa p. Reszkego pierw- 
szym artystą obecnych czasów. 


_ W Paryżu wznowiono z wielkiem powo- 
dzeniem w „Komedyi francuskiej“  przepyszną 
sztukę Augiera p.n. „Bezezelni* (les Ef'rontes), 


Artyści polscy zagranicą. O mala- 
rząch Polakach, którzy zdołali zwrócić na siebie 
uwagę na Zachodzie, coraz częściej zdarza się 
spotykać wzmianki w prasie zagranicznej. I tak 
n. p. ż okazyi wystawy akwareli, pasteli i ry- 
synków w salonie Amstera i Rutharda w Ber- 
linie, pisze tamtejsza National Ztg. w dodatku 
z dnia 18 lutego b.r.: „Pomiędzy pracami, wy- 
stawionemi przez artystki-malarki, tutejsza i za- 
graniczne, znajduje się znaczna liczba miernot, 
są jednak utwory zasługujące na uznanie i po 
chwałę. Panna Olga Boznańska, ze szkoły mo 


nachijskiej, bawiąca obecnie w Paryżu, nadesła- 
ła kilka pasteli. Pomiędzy tymi znajduje się 
główka dziecięcia, wykonana nadzwyczaj arty- 
stycznie. Malarka krakowska, która brała już 
udział w powszechnej berlińskiej wystawie o- 
brazów i znaną jest u nas, daje nam w swoim 
pastelu jak najdalej idący plain-air, według 
najnowszego kierunku. Wprawdzie sposób ten, 
oparty na jednem świetle i silnem cieniowaniu, 
robi wrażenie zimne, ale gdy się widz dłużej 
przed tą pracą zatrzyma, spostrzega w obrazie 
rzeczywiste życie, przenikające go do głębi du- 
szy. Sposób ten, użyty przez artystkę, zaćmiewa 
setki portretów olejnych, malowanych według 
szkoły dawniejszej. Jaki tu piękny wyraz tej 
ślicznej główki blondynki, z jaką precyzyą i de- 
likatnością wykonany, tak, że całość wywiera 
nadzwyczaj silne wrażenie, pomimo sukienki fio- 
letowej, a kolor ten — jak wiadomo — dlatego, 
że brudny, niechętnie jest przez artystów uży- 
wany“. — W czasopiśmie, wychodzącem w Lip- 
sku p. t. Zeitschrift für bildende Kunst (Sty- 
czeń. — Zeszyt LV) czytamy następującą wzmian- 
kę o „Idylli* W. Szymanowskiego, oraz o obra- 
zie p. Boznańskiej, noszącym nazwę „Przed o- 
grodem“, a który — o ile sobie przypomina- 
my — nie był do naszego salonu w Sukienni- 
cach' przyjęty. Oto dosłowne wyrazy wymienio- 
nego wyżej przeglądu artystycznego: „W czysto 
malowanym obrazie Szymanowskiego „Idylla*, 
widnieje monachijski pleneryzm ; podobne pojęcie 
wykonania przejęła i uwydatniła w swej świe- 
tnej pracy panna Olga Boznańska“. O tejże pan- 
nie Boznańskiej krótką, ale nader pochlebną 
wzmiankę czyni znakomity niemiecki krytyk Č. 
Gurlitt, podając przegląd artystyczny berlińskiej 
wystawy akwarelistek, w jednym z ostatnich nu- 
merów tygodnika Die Gegenwart, a jeszcze za- 
szczytniej wyraża się o niej sprawozdawca arty- 
styczny dziennika Börsen Ztg. — Wreszcie do- 
noszą nam, że pismem z dnia 16 marca została 
panna Boznańska zaproszoną przez Stowarzysze- 
nie artystów do wzięcia udziału w tegorocznym 
salonie monachijskim, przyczem zwolniono ją z 
góry od formalności poddawania się sądowi roz- 
poznawczemu, przyjmującemu obrazy na tę wy- 
stawę. | 

Również i w muzykalnym świecie poja- 
wiają się coraz to nowe siły, zaszczyt przyno- 
szące polskiej swej ojczyźnie. I tak n. p.o 
skraypku p. Młynarskim, który w ciągu lutego 
występował z koncertem w Berlinie, pisze fa- 
chowe pismo Neue Berliner Musikzeitung : 
„Co chwila w tym roku pojawiają się nowi zna- 
komici skrzypkowie. P. Emil Młynarski, sądząc 
po nazwisku, Polak, którego słyszeliśmy w dniu 
18 lutego w sali Bechsteina, jest nader utalen- 
towanym, pełnym temperamentu artystą. Jak z 
orzeźwiającego źródła płynie jego gra, w której 
nie ma nic sztucznego, ani wyszukanego : prze- 
konywującą naturalnością zdobywa on sobie 
przychylność publiczności. Czystość intonacyi po- 
zostaje nieskazitelną nawet w najtrudniejszych 
oktawach i dwójdźwiękach. Jedyną rzeczą, któ- 
rejby jeszcze w tej grze życzyć sobie można, by- 
łoby cokolwieczek więcej miękkości“. 


Z o 


Kantaty Mickiewiczowskio. 


AOAIE 


Wskutek rozpisanego konkursu na na- 
pisanie słów do kantaty na odbyć się mającą 
uroczystość odsłonięcia pomnika Miekiewicza, 
otrzymał komitet pomnika utworów 43. 

W rozstrzygnięciu konkursu przyznał : 
pierwszą nagrodę w kwocie 200 zł. utworowi 
pod godłem: „Nie porzucaj nadzieie, jakoć 
się kolwiek dzieje,“ autor Jerzy Borszycki 
(K. M. Górski); drugą nagrodę w kwocie 
150 zł. utworowi pod godłem: „Fortuna* — 
autor Lucyan Rydel; trzecią nagrodę w kwo- 
cie 100 zł. utworowi pod godłem: Eżtżn- 
GŹWNY EUEJUTÓV autor Jan Kasprowicz; 
czwartą nagrodę w kwocie 50 zł. utworowi 
pod godłem: Morituri te salutant -- autor 
Karol Wandalin (dr. Karol Łepkowski). 

Zarazem ogłasza się konkurs na napisanie 
muzyki do jednej z tych czterech kantat. 
Wybór pozostawia się pp. kompozytorom. 
Utwór muzyczny ma być na chór męski z to- 
warzyszeniem instrumentów dętych. Słowa 
tych czterech kantat zamieszczone będą w 
tygodniku illustrowanym Swiat z kwietnia 
b. r, a niewątpliwie i dzienniki codzienne 
zechcą takowe ogłosić — a nadto pp. kom- 
pozytorowie muzyczni otrzymają na zę- 
danie od dr. Władysława Wilkosza powyższe 
cztery utwory. Nagroda za utwór muzyczny 
oznaczona jest w kwocie 200 zł. Termin kon- 
kursu do końca maja b.r. Utwory muzyczne 
mają być nadsyłane na ręce dr. Władyława 
Wilkosza, 

W Krakowie, d. 30 marca 1898 r. 

W imieniu komitetu : 
Dr. Władysław Wilkosz. 


KANTATA 
która otrzymała nagrodę w kwocie 200 zł. 


Moito: „Nie porzucay nadzieie 
Jakoć syę kolwiek dzieje." 


Od Niemna, od Niemna głos wstaje i płynie 
Po wielkiej, po sennej, żałosnej krainie, 
-O góry się ciemne roztrąca. 
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Konamy bez chwały, świat cicho nas grzebie, ; 
AŻ nagle coś błyska, jak jutrznia na niebie, 
Pieśń bneha, radośniej od słońca. 


Ogniowym nas słupem wodziła na boje 

I skrzydeł śnieżystych roztwarła nam dwoje, 
Jak orzeł, nad walką orężną. 

Mogiły wyrosły, ucichły dział spiże, 

Nad ziemią zwątpienia, gdzie walą się krzyże, 
Pieśń czuwa, jest wierną i mężną. 


Zagląda, jak miesiąc, w dziecinne kołyski, 

W źreniecach młodzieńców skry budzi i błyski, 
A głosem przeszłości ich woła. 

Czas młodym iść z domu na trudy i zńoje; 
Pieśń orla swych skrzydeł roztwiera im dwoje 
I ciche ma loty anioła. 


Gdy wszystkie dni trwożą i wszystkie dni bolą, 

A niebo się zwęża nad głuchą niedolą, 

Pieśń jedna chorągwi nie rwała. 

I chwałę pieśń jedna zwalczonym wróciła... 

Gdzie ufność , jest miłość, gdzie miłość — tam 
[siła. 

Poecie niech będzie dziś chwała. 


Jak króla grzebano go w królów pobliżu, 
A dzisiaj nam z martwych powstaje ze spiżu, 
Na niebios ojezystych tle ciemnem. 
Uczeijmy go pieśnią pokorną; niech płynie 
Po wielkiej, po sennej, po polskiej krainie 
Zaszumi lasami nad Niemnem. 

* 


Co stworzył trud, co zrodził ból 
I męka serc wiekowa, 

To niechaj odtąd pieśni król 
W spiżowej piersi chowa. 


Memnona posąg pieśnią brzmiał, 
Gdy przeczuł wejście słońca: 
Niechaj nam zabrzmi z łez i chwał 
Piosenka dzień wróżąca. 


My będziem tleć, aż z naszych mąk 
Płomienny duch powstanie — 
Przez czystość serc, przez siłę rąk, 
Przez wiarę i kochanie. 
ka 
I ukaż się polski pieśniarzu i powiedz, 
Ze Tobie królewski nie starczy grobowiec, 
Aż Twoja się pieśń ucieleśni. 
Stój dumny i wieczny, spokojny i niemy, 
My Ciebie z martwoty spiżowej wyrwiemy, 
Do Twojej dostroim się pieśni. 
Autor: Jerzy Borszycki (K. M. Górski). 


KANTATA 
która otrzymała nagrodę w kwocie 150 zł. 


Godło: „Fortuna.“ 
Autor: Lucyan Rydel. 


Zerwijcie, zerwijcie zasłonę !... 
Niech oczy Narodu tam w górze, 
Na nieba przeźroczym lazurze 
Oblicze to ujrzą natehnione.... 
Zerwijeie, zerwijcie zasłonę !... 


Zygmuntowski zagrzmiał dzwon, 
Dźwięk w powietrzu się rozpływa, 
A z tysięcy polskich łon 

Serce w górę się wyrywa, 

Bo tam w górze stoi On, 

Co wyspiewał polską sławę, 

Czary polskich łąk i pól 

1 dusz polskich bole krwawe: 

Bo tam pieśni polskiej Król! 


Kto wśród czarnej zawieruchy, 
Wśród zamętu klęsk i burz 

Wznosi serca, krzepi duchy 

I wskazuje brzaski zórz, 

Kto nad kaźnie, nad łańcuchy 
Mocen myśl Narodu wznieść, 

Gdzie Przyszłości jutrznia świeci — 
Temu sława, temu cześć 

Od stuleci do stuleci — 

Sława ! Cześć! 


KANTATA 
która otrzymała nagrodę w kwocie 100 zł. 


Motto: "Eżtgncdunv speavtóv. 
Autor: Jam Kasprowicz. 


W prastarym grodzie, w stolicy królów, 
Gdzie chwałą każdy oddycha głaz, 
Gdzie pełna smętku, niby ból bólów, 
Wielka się przeszłość wpatruje w nas — 
Naród, co klęski pisze w swej księdze, 
Co ma za godło ciernie i krzyż, 
Słowu bożemu, wieszczej potędze 
W hołdzie dziś marmur składa i spiż. 


Tu, gdzie się ludu ważyły dzieje, 
Sąsiad cześć dawał, korzył się wróg, 
Gdzie ongi walnych zwycięstw trofeje 
Wodze do króla składali nóg: 
Tu dziś wśród królów, w ezci i podzięce, 
I wśród hetmanów postawia lud 
Tego, co berło pieśni miał w ręce, 
Co huf ku wielkiej przyszłości wiódł. 


Lecz ani marmur, ni twarde spiże 
Nie uezczą siły, co blasków zdrój 


Zlała, o Polsko, na twoje krzyże 

I na stuletni grobowiec twój: 
Godniejszy pomnik zbudują dla niej 

Sere miliony, gdy przyjdzie dzień, 
W którym zabici i pogrzebani 

Za sprawą wieszezych odżyją tchnień. 


A już — patrzajcie! — w onej oddali, 
Przez ołowianą powłekę chmur, 

Dnia tego jutrznia złota się pali, 
Gotując słońcu promienny tór: 

Jak Anioł Sądu, tak się kołysze 
Nad mogiłami Adama pieśń, 

Ażeby przerwać cmentarną ciszę, 
Życiem rozeprzeć grobową cieśń. 


W prastarym grodzie, w stolicy królów, 
Gdzie chwałą każdy oddycha głaz, 
Gdzie pełna smętku, niby ból bolów, 
Wielka się przeszłość wpatruje w nas 
Naród, co klęski pisze w swej księdze, 
Co ma za godło ciernie i krzyż, 
Słowu Bożemu, wieszczej potędze 
W hołdzie dziś marmur składa i spiż. 


KANTATA 
która otrzymała nagrodę w kwocie 50 złr. 


Godło: Morituri te salutant. 
Autor: Karol Wandalin (Dr. Karol Łepkowski). 


Pod królewskimi spiąca szkarłaty, 
Gdzie wodze Twoi drzemią, 

W weselne dzisiaj przystrój się szaty 
Posępna mogił ziemio ! 


Przywiedź zdobyte laury spiżowe, 
Monarszej dobądź korony, 

By tego barda uwieńczyć głowę, 
Który pokochał miliony. 


Spiesz ziemio polska z Twoimi syny, 
Jeden Mu okrzyk wznieść : 

Za nieśmiertelnej pamięci czyny 

O cześć Ci wieszczu, cześć! 


Przybywaj Litwo, zrzuć swe okowy, 
Z sercem przybywaj wdowiem ; 

Ty pierwsza daj Mu wieniec laurowy, 
Boś życiem jego i zdrowiem. 


Do niskiej chaty biednego sioła, 
Gdzie dola ludu ciemna, 

Oświaty z sobą sprowadź anioła 
Z nad brzegów Wilii i Niemna. 


Przybywaj Litwo i kwiatów woń 

Z zbożowych przynoś łanów; 

Wesele nieś Mu z kowieńskich błoń, 
Tęknotę z Twych kurhanów. 


Niebios Królowo, co w Częstochowie 
Polskiej przyświecasz idei, 

Miast łanrów, połóż na Jego głowie 
Swietlany promyk nadziei : 

s s 
Ze w czoi zostanie, Polsko, Twe imię, 
Ze wróg nie zdoła Cię zgnieść, 

Ze się obudzisz spiący olbrzymie 

Hymn zmartwychwstania wznieść ! 


Wystawa krajowa we Lwowie. 


AVA, 


Zebranie pełnego, o ile możności obra- 
zu przemysłu skórnego stać się powinno sku- 
tecznym do dalszej pracy bodźcem, a takiem 
jest przecież główne zadanie organizującej 
się Wystawy. 

Członkowie sekcyi XV grupy 18 wygo- 
towali już obszerny program, który tu w stre- 
szezeniu podajemy. 

Grupa ta obejmie więc: 

l Skóry surowe i wyprawione, 
oraz materyały i narzędzia garbarskie: 1. 


8. końskie; 4. cielęce; 5. baranie; 6. kozie; | 
7. sarnie. | 

II Materyały i wyroby kuśnier- 
skie: 1. Skóry w osobliwszych gatunkach, 
krajowe i zagraniczne wyprawiane w kraju; 
2. futra; 8. wyroby t. zw. galanteryjne; 4. | 
wyroby sztuczne kuśnierskie, 

III. Wyroby skórzane. A). Z a 
kresu szewstwa. 1. Obuwie. 2. Rysunki faso- ` 
nów. 3. Wzory kopyt. B). Z zakresu siodlar- 


Skóry wołowe; 2. skóry krowie i jałowicze | 
| 


stwa i rymarstwa, kufernicze i galanteryjne. 
l. Wyroby siodlarskie ze skór jasnych , sio- 
dlarstwo powozowe, wyroby kufernicze i galan- 
teryjne. 2. Wyroby rymarskie ze skór czar- 
nych. O). Z% zakresu rękawicznietwa. 1. Rę- 
kawiezki wszelkiego rodzaju. 2. Wyroby ze 
skóry jelonkowej, jak kaftaniki, poduszki, 
ISP. 

IV. Wyroby z sierści, szczeci i 
rogu. 1. Szezotki we wszystkich gatunkach 
i pędzle. 2. Grzebienie, trąby i t. p. 

Program ten uchwalono po kilkudnio- 
wych cierpliwych naradach, przyczem pole- 
cono prosić dyrekcyę wystawy, iżby przy 
zakupnie przedmiotów na loteryę wystawową 
uwzględniła także wyroby ze skóry. 

Spodziewany jest udział kilkunastu rę- 
kawiezników, kuśnierzy i kilkudziesięciu gar- 
barzy. 

Pełnym energii i wysokiej fachowości 
przewodniczącym grupy tej jest p. Bolesław 
Żardecki (z Łańcuta), jego zastępcą p. Piotr 
Czapczyński , referentem znany przemysło- 
wiec p. Jan Stromenger. 

Korespondentami : dla garbarstwa, pan 
Ignacy Wurm (z Rzeszowa); dla kaśnierstwa, 

Piotr Czapczyński; szewstwa , p. Adolf 
Aleksandrowicz ; rękawicznietwa, p. Jan Spo- 
Żarski. 

Członkami sekcyi we Lwowie są pp.: 
Józef Czernicki, Edward Machayski, Juliusz 
Mikolasz , Alfons Nadwodzki , Maurycy Roz- 
dół, Miehał Walichiewicz, Jan Wodziński. 

Nie wątpimy , iż przy ich współdziała- 
niu i osobistych zabiegach, przemysł skórny 
nie będzie potrzebował kryć się w cieniu! 


GOSPODARSTWO 1 HANDEL 


Ze Świata finansowego. 


RD z OP 


Wiedeń, 30 marca. 


Wezorajsza giełda była nieustannie oży- 
wiona i zwyżkowo usposobiona. Dziś jednak na- 
gle, przed świętami, taka wszystkich spekulan- 
tów wzięła ochota realizowania, że kredyty na- 
gle cofnęły się o 5 zł., potem o 3, tak, że z 
kursu pierwotnego 360, spadły na 352. W chwili, 
gdy te słowa piszę — to jest o godzinie 1 w 
południe, tendencya realizacyjna trwa nieustannie. 
Jeżeli kredyty przed świętami, mimo realizowań 
dalej nie spadną — lub przeciwnie, dzisiejsze 
ostatnie notowania wrócą im pierwotnie osią- 
gnięty kurs 360, w takim razie tendencya zwyż- 
kowa tego pierwszego ausiryackiego papieru bę- 
dzie się dalej rozwijać, i bardzo być może, iż 
dojdą one do kursu 375. 

Wszystkie inne walory trzymają się silnie. 
Landerbanki znowu podskoczyły o kilka gulde- 
nów, à conto przyszłej konwersyi listów galic. 
Tow. kred. Ziemskiego. 


Kółka rolnicze. Na pełnem plenarnem 
posiedzeniu zarządu głównego, pod przewo- 
dnietwem prezesa Augustynowicza, uchwalo- 
no, iż tegoroczne walne zgromadzenie Towa- 
rzystwa Kółek rolniczych ma się odbyć w 
dniach 4 i 5 lipca b. r. w Krakowie. Porzą- 
dek dzienny, sposób przeprowadzenia wyboru 
delegatów, oraz bliższe szczegóły Zjazdu, po- 
dane będą później. Bezpośrednio po walnem 
zgromadzeniu Kółek, odbędzie się zaprojekto- 
wany w roku zeszłym wiec katolicki. 


Do Związku handlowego Kółek rol- 
niczych przystąpili w dalszym ciągu nastę- 
pujący członkowie : Z udziałem 100 zł. Woj- 
ciech Pulchny, właściciel kawiarni w Kra- 
kowie; z udziałem 50 zł. Anna z Zakaszew- 
skich hr. Potocka, Antoni br. Potocki, wła- 
ściciele dóbr Olsza ; Maciej Hankus, krawiec, 
Kraków , Józef Wieczorek, włościanin z Cho- 
chołowa; z udziałem %5 zł. Łucyan Bara- 
nowski, wł. dóbr, Kraków ; Franciszek Bile- 
cki, organista, Szezepanów ; Stanisław Chrzą- 
szczewski, starszy inżynier Wydziału krajo- 
wego, Kraków; A. Z. Gutowski, wł. sklepu, 
Wiśniowa; Jan Kępiński, wł. dóbr Szczuro- 
wa; Zgromadzenie PP.Norbertanek na Zwie- 
rzyńcu; Szymon Piasecki, wł. sklepu w Tar- 
nawie ; Jan Smoczek, rękodzielnik w Wojta- 
szówce ; Władysław Tomiak, wł. sklepu w 
Żywcu; Jędrzej Tobiczek, właśc. sklepu w 
Osieku ; Wojciech Ziemek, wł. sklepu w Czu- 
łowie; Fr. Zurawik, wł. Sklepu w Jeleniu i 
Kołka rolnicze w Bierzanowie, Dobrzecho- 
wie, Sidzinie, Wróblowicach, Klimkówee, 
Łowcach, Połomiu wiel. i Pisarzowej. 


Wywóz bydła rossyjskiego za gra- 
nieę. W skutek zwiększonej i ulepszonej ko- 
munikacyi kolejowej na południu Rossyi, wy- 
wóz by_5. rossyjskiego dosięgnął do 15.000 
wagonów na rok. Większość transportów skie- 
rowana jest do Austryi, gdzie stepowe bydło 
podpasione w zakładach gorzelniczych Buko- 
winy i Galieyi, idzie w następstwie na kon- 
sumcyę Berna, Wiednia i innych większych 
miast austryackich. Trzoda chlewna z gu- 


bernij: wołyńskiej, podolskiej, kijowskiej by- 
wą wywożoną przeważnie gia Podwołoczyska, 
Mysłowice, Oświęcim, Bogumin. Owoce na- 
bywa przeważnie Paryż, a wysyłane bywają 
drogą morską przez Marsylię. Liczba wywo- 
żonych owiec dochodzi 120.000 sztuk. Ponie- 
waż z powodu weterynaryjnych obostrzeń na 
granicy austryackiej, przewóz owiec do Fran- 
cyi może się odbywać jedynie drogą morską, 
hodowcy w państwie rossyjskiem wnieśli po- 
danie do władz austryackich o dozwolenie 
przewozu owiec tramsito przez Podwołoczy- 
ska, Kraków. Wiedeń do Paryża. 


Targ zbożowy. 


Lwów, 31 marca: pszenica 7:75 do 8'-., 
żyto 6-— do 625. jęczmień 525 do 550, 
owies 5'50 do 575, rzepak 11-25 do 11-75, 
groch 625do 9:50, wyka 475 do 525, nas. 


lniane 11-— do 1150, nasienie  konopne 
sma 0 Mb —- dh 
bobik —— do ——, hrevzka —— do — —, 
koniczyna czerwona 68' - do 75 biała 
Z Ezwedzka —*— do- =-Fe=: 
kminek 227- do B4—, anyż 38: do 39—, 
kukurudza stara —'— do ——, nowa — — do 
— —, chmiel —*— do —'- , spirytus gotowy 


B= ib 6% 
do ——. 
Usposobienie stałe. 


Waranty na wrzesień 14:75 


Kraków: pszenica biała 3:20do 8:40, czerwo- 
na $— do 3A , żółta 8 — do 830, żyto 665 do 
690, jęczmień browarny 5'75 do 6'23, pastewny 
5-30 do 5 40, owies 6'-- do 6:35, groch 6-70 do 10-—, 
koniczynż vzerwona G6— do 70— . biała B%— do 
n0:.-, repak 11'50 do 12-30. 

Usposobienie niezmienne. 

Rzeszów: pszenica 7-60 do 8—, żyto 625 do 
650. jęczmień browarny 5*— do 6*—, pastewny—.— 
do ——, owies 6— do 670, wyka 5'25 do 5.60, 
groch 650d09—, rzepak i3 — do 1245 chmiel za 


56 kil. — — do — --, ryniczyna 70:— do 48:— 
maku-hy rzepakowe —:— do —'—. Spirytus bez po- 
datku —— do ——, 

Podwołoczyska: pszenica 7:40 do 769 


żytob'90 do 605, jęczmień brot. 4-— do 520, pa 
atewny ——— do — —,owies 4'80 do B'— , hreezka 
——do —'—, groch —*— do — —, kukurudza —— do 
——, koniczyna 62 — do 68 —, rzepak ——. do 
——. kartofl—'60, do 120. gorzeluiane — do -- ukr. 
konopie 86' 


Lin:: pszenica węg. 315 do * 20, górna 
austryacką 7:50 do 7:95, żyto górno-austr. 6'85 do 
TKU, wig 770 da %90, jęczmień węgierski 4:25 
do 9—, uórno-auatr. 6'25 da 6:66, górno - austr 
pastewuy 5— do 550, koniczyna 55'— do 65—, 
nowa kukurudza 575 do 5'85, owies góru. -ausir 
50 do 650, czeski «40 do 670, nasienie lniane 
górno-austr. 10-— do 050, chmiel górno - austr. 
priua 71 do 80, export 54 do 62, słód austr. 
13— do 1350, m'raaski 1875 do 1425. Bwirętue 
bex podatku pro 10 080 litr procent 15:40 


Praga: pszenica czeska 840 do 8:75, wę- 
gierska —— do — —, morawska —— do ==, 
żyto 675 do 730, owios 64h do 6775, soozexi a 
=m do ——, groch 9 — do 18—, bób —— do 


=—, jeczmioń 7:15 do 8 40, r<evak 14— do 1425 
olej rzepakowy 21.76 do 3%—, kukurudza 535, wy- 
ka T— do ©50, mak 38:— do39, nas. konopie 
——, kmine E = 


OSTATNIA POCZTA 


|do sformułowania swych życzeń, 


Harbour do Penang i Singapore. Wczorajsze 
doniesienie zatem Biura Reutera, że statek 
Kaiserin Elisabeth odpływa wprost do Chin 
z pominięciem Singapore jest błędne. 


Jutro 1 kwietnia książę Bismarek ob- 
chodzi 78 roeznicę swoich urodzin. Tym ra- 
zem cicho będzie i samotnie w rezydencji 
książęcej Friedrichsruhe, ponieważ władze 
miejscowe na podstawie przepisów z r. 1808, 
obeenie z pyłu zapomnienia wydobytych, za- 
broniły projektowanego pochodu z pocho- 
dniami ze względu na żałobny eharakter 
wielkiego tygodnia. Organy bismarckowskie 
są wielce z tego powodu oburzone i przy- 
pominają, że w r. 1890 urodziny ex-kancler- 
skie przypadały na wielki tydzień, a mimo 
tego aż dwa pochody z pochodniami rozwi- 
nęły się na terasie ogrodowym w Friedrichs- 
rube. 


Jak to wielu przewidywało, rolnicy 
niemieccy nie długo wytrwali w solidarno- 
ści, która tak dobitnie objawiła się w osta- 
tnim ruchu agrarnym. Mianowicie, zaczyna 
już występować na jaw zasadnicza sprze- 
czność interesów pomiędzy drobną a wielką 
własnością ziemską. I tak, oświadczył się 
przed kiiku dniami związek chłopów nadreń- 
skich, pozostający pod kierunkiem katoliekie- 
go deputowanego do parlamentu, bar. Loë, 
a liczący przeszło 50.000 uczestników. prze- 
ciwko celom agitacyi agrarnej. Tak samo 
nieprzychylną postawę wobec tej agitacji 
zajął związek chłopów szląskich, którego 
przewodniczącym jest znany przywódca, ba- 
ron Huene. Zapewne, że nie mulą tutaj od- 
grywają rolę i względy polityczne. Ruch 
agrarny zwraca się pośrednio także przeciw- 
ko obecnemu rządowi i czerpie w znacznej 
części swe natehnienie od księcia Bismarcka. 
Katoliecy zaś rolnicy nie myślą się przyczy- 
niać do politycznej restytucyi bylego kanele- 
rza. Główną jednak przyczyną tego rozdwo- 
jenia w sferach agrarnych jest fakt, że 
wszystkie korzyści, które na drodze prawo- 
dawczej mogą otrzymać wielcy właściciele 
ziemscy , będą stanowiły dotkliwe straty dla 
wlascicieli drobnych. Obok tego, objawia się 
także eoraz jaskrawiej antagonizm pomiędzy 
interesami wschodnio- i zachodnio-niemie- 
ckich właścicieli ziemskich. Nie ma właści- 
wie, oprócz opozycyi przeciwko obeenej poli- 
tyce ekonomicznej rządu , jednego pola, na 
któremby się zgadzały interesa tych dwóch 
kategoryj rolników niemieckich. 

Więc już dzisiaj nożna twierdzić z nie- 
jaką pewnością , że spełzły na niczem na- 
dzieje co do powstania potężnego stronnic- 
twa, któreby objęło wszystkich rolników 
niemieckich. Jedność rolników ujawniła się 
jedynie w opozycyi, w krytyce obecnego sy- 
stemu ; skoro przyszło do pozytywnej pracy, 
poczyna 
występować zasadnicza sprzeczność intere- 
sów pojedynczych kategoryj rolników, unie- 
możłiwiająca solidarną pracę. 


Wedle depeszy z Petersburga do Köl- 
nische Zeitung, carewicz miał się wyrazić 
niedawno w pewnem towarzystwie nadzwy- 
czaj lekceważąco o Francyi, i oświadczyć. że 


Odnośnie do wezorajszego doniesienia | Rossya nie powinna zrywać stosunków z Niem- 
a cholerze w Załuczn ji w Kudryńcach , mo- | cami. 


jemy dziś podać, Że w Załuczu nikt więcej 
nie zachorował na cholerę , eżyli, że oprócz 
trzech wypadków, którę zaszły przed pięciu 
dniami, żadnych innych wypadków cholery 
w Załuczu dotychczas nie było. 

w Kudryńcach zaszły, jak wiadomo, 
dwa wypadki cholery z lekkim przebiegiem. 
Otóż chorzy mają SIĘ lepiej , a nowego wy- 
nadkn również nie było żadnego, 
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W wczorajszej Uroczystośej dworskiej 
Wielkiego tygodnia wzięli udział Najj. Pan, 
araz Najd. Areyksiążęta Karol Ludwik, Fer- 
dynand, Ludwik Wiktor, Ferdynand W. książę 
Toskany, Józef Ferdynand, Albrecht SA 
tor, Fryderyk, Wilhelm i Józef August, Tra- 
dycyjnej ceremonii mycia nóg, dokonanej 
wczoraj rano w kaplicy zamkowej przez Naji 
Pana, asystowały w oratoryam dworskiem : 
Najd. Cesarzewiczow: Wdowa Stefania z Córką, 
oraz Najd. Arcyksiężne Marya Imnaeulata 
Rajneria, Izabella z Córką, Marya Krystyna, 
Marya Immaculata 1 księżna Modeńska. l 

"Według depeszy do Pol. Corr, Najd. 
Arcyksiążę Rainer, jako przedstawiciel Na jj, 
Pana na uroczystości srebnego wesela kró- 
lestwa włoskich przybędzie do Rzymu w dniu 
20 lub 21 kwietnia. Na dworcu oczekiwać 
Go będzie król Humbert, WSZYSCY pa 
rodziny królewskiej, cały personal Aa o- 
węgierskiej ambasady i wysocy ka ojnicy 
wojskowi. Najd. Arcyksiążę zamieszka ý pa- 
lacu austryacko-węgierskiej ambasady. au- 
dyencyi Jego Ces. Wysokości u Papieża nie 
dotychczas niewiadomo. A 

Oficyalnie donoszą, iż Najd. Arcyksią- 
żęta Franciszek Ferdynand d'Este i Leopold 
Ferdynand, którzy, jak wiadomo odbywają Po” 
dróż na około świata na statku Katserm 


Elisabeth wczoraj rano odpłynęli z Diamont ' 


| 
| niach 
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Bank szlachecki rozpisał już w trzecim 
terminie licytacyę na 788 majątków. Pelerb. 
Wiedomosti donosząc o tem, zaznaczają , że 


|w tych guberniach, w których żywioł polski 
i lub niemiecki ważną odgrywa rolę. wysta- 


| wiono na licytacyę znacznie mniej majątków, 
niż w guberniach czysto rossyjskich, I że 
majątki wystawione na sprzedaż w guber- 


mięszanych. należą przeważnie do 
Rossyan. Na polskie majątki licytacyi nie 
| ogłoszono. 


Dzienniki petersburskie zawiadamiają, 
(że w roku bieżącym w granicach gubernii 
wołyńskiej rozpoczęte będą roboty dla zbu- 
dowania 16 linij kolejowych, na przes'rzeni 
584 wiorst. Plan robót zatwierdzony już zo- 
stał przez ministra spraw wewnętrznych. 


| W belgiskiej Izbio posłów, w toku roz- 

praw nad rewizyą konstytueyi, wniósł w środę 
i radykalny deputowany z Brukseli p. Feron, 
(pośredni wniosek, który wprowadza powsze- 
i chne prawo głosowania z pewnemi jednak 
ograniczeniami. Wniosek Ferona żąda mia- 
| nowicie prawa głosowania dla każdego oby- 
|watela, który ukończył lat 25; ojcowie ro- 
dzin mają mieć głos podwójny. - Wniosek 
Ferona podpisało 86 posłów; mowę. w któ- 
rej go przedłożył, przerywała Izba niejedno- 
| krotnie oklaskami, a gdy skończył najznako- 
| mitsi posłowie z prawicy urządzili mu owa- 
| cy. — Sądzą w kołach politycznych w Bru- 
kseli, że wniosek Ferona, z pewnemi zmia- 
nami, będzie mógł uzyskać niezbędną wię- 
kszość dwóch trzecich głosów lzby deputo- 
| wanych. - 


brać się ma po świętach w d. 10 kwietnia, 
odroczy się ze względu na uroczystość sre- 
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brnego wesela królestwa włoskich, ponownie Vilach, 31 marca, Przedwczorajszy 
już w d. 19 kwietnia i to po dzień © maja. pożar w Bleiberg zniszczył 35 domów mie- 
'szkalnych i 13 budynków gospodarczyth. 
! Wiele rodzin zostało pozbawionych daehu 


I 
| 


Na zgromadzeniu konstytucyjnej pra- | 
wiey francuskiej oświadczył dep. Piou, że: 
z sercem zakrwawionem należy porzucić da- 
wne nadzieje; republika zapościła silne w kra- | 
ju korzenie, ale stronnietwo całe łączy się | 
w celu zwalczania żydowsko-masońskiego du- 
cha. 

Manifest hr. Paryża wywarł małe wra- | 
żenie; dzienniki przeważnie podają go bez ko- | 
mentarzy. | 
Izba francuska zawotowała roczną pen- 
syę 6000 fr. dla wdowy po Renanie, który: 
prawie żadnego nie pozostawił majątku. 

Wiadomo już z telegramów, że policya | 
francuska aresztowała sprawcę zamachu dy- 
namitowego w restauracyi Vóry'ego przy 
bulwarze Magenta, głośnego anarchistę Gu- 
stawa Mathieu. Mathieu, jak wiadomo, był | 
przyjacielem i wspólnikiem straconego w, 
przeszłym roku Ravachola i on to przyniósł , 
bombę na bulwar Magenta, ułożył ją pod | 
murem restauracyi Veryego i sam zapalił 
lont. Policya długo poszukiwała Mathieu go. 
bez skutku, we Francyi, Anglii i Belgii, aż 
wreszcie dowiedziała się o miejscu jego po- 
bytu w Belgii. Nie mając jednak nadziei, 
aby Belgia go wydała, ponieważ Mathieu 
nie jest obywatelem francuskim, lecz belgij- 
skim. policya użyła podstępu.  Dowiedziała 
się o dwóch bliskich przyjaciołach Ma- | 
thieu go, mieszkających w Paryżu i w ich, 
imieniu wysłała do Mathieu go telegram z 
wezwaniem, aby przybył do Paryża. Mathieu | 
zgodził się na to i nadesłał odpowiedź z o- | 
znaczeniem dnia i godziny swego przyjazdu 
do Paryża. Tym sposobem wpadł Mathieu | 
w ręce policyi francuskiej. W chwili, gdy | 
go aresztowano, wydobył rewolwer i chciał 
się bronić, ale zdołano go ubezwładnić. 

Na ostatniem posiedzeniu senatu Chal- | 
lemel-Lacour, obejmując urząd prezydenta 
senatu, miał przemowę, w której poświęcił 
gorące słowa uznania politycznej działalnosci 
Juliusza Ferryego, a następnie mówił o 
przypadającej senatowi roli w politycznem 
życiu państwa i o jego pożyteczności. „Fran- 
cya — mówił Ohallemel-Lacour — upatruje 
w senacie zawsze najpewniejszą tarczę prze- 
ciwko agitacyom i co chwila  wznawianym 
intrygom pewnego zanikającego stronnictwa. 
Więcej jeszcze: Francya ufa, że senat, który 
śledzi bacznie dokonywujący się zwrot w e- 
konomicznych i moralnych stosunkach społe- 
czeństwa, użyje swego doświadczenia na to, | 
aby w porozumieniu z rządem przystąpić do 
rozwiązania najważniejszych z tych palących 
kwestyj. Kwestye te przedstawiają dlań nie- 
wyczerpane pole działalności. * 


Wzburzenie w Ulster przybiera wielkie 
rozmiary. Ozłonkowie klubu lojalnego uzbroili 
się i odbywają trzy razy na tydzień kilkogo- 
dzinne ówiezenia. W Belfast, Londonderry i 
w innych miejscowościch policya jest po stro- 
nie antihomerulczyków. Władze zarządziły 
środki ostrożności. Zamierzone jest wzmo- 
cnienie garnizonu w Belfast oraz wzmoenie- 
nie załogi w rozmaitych miastach hrabstw 
Antrim i Tyrone. | 
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Wiedeń, 31 marca. W obec sensa- 
cyjnych doniesień londyńskiego Standarda i 
dzienników włoskich zaprzecza Fremdenblatt, 
jakoby z powodu zapowiedzianego wyjazdu 
Najd. Areyksięcia Rainera na uroczystość sre- 
brnego wesela królestwa włoskich, miały się 
toczyć nadzwyczajne rokowania ze Stolicą 
św. za pośrednictwem nuncyusza papieskiego 
w Wiedniu. O podobnych rokowaniach czy 
za pośrednictwem nuncyusza czy też w innej 
formie nie było i nie ma mowy. Fremden- 
blutt dodaje, że Najd. Arcyksiążę Rainer wy- 
jedzie do Rzymu jedynie i wyłącznie jako 
reprezentant Najj. Pana, w celu wzięcia u- 
działu w pomienionej uroczystości familijne] 
dostojnych jubilatów ściśle zaprzyjaźnionych 
i połączonych węzłami pokrewieństwa z Najd. 
Areyksięciem. Nie jest zresztą wykluczonem 
przypuszczenie, że Najd. Arcyksiążę Rainer 
z tą podróżą poświęconą dworowi włoskiemu 
połączy wizytę w Watykanie, chociaż to nie 
wchodzi w zakres Jego misyi. 

Wiedeń, 31 marca. (Tel. pryw.) Kon- 
terencye biskupów w sprawie ułożenia kate- 
chizmu będą dalej prowadzone w kwietniu. 
Gieneralna rewizya projektu przez wybrany 
komitet odbędzie się po Wielkanocy, poczem 
zrewidowany projekt przedłożony zostanie 
plenarnemu zgromadzeniu biskupów. 


Wiedeń, 31 marca. Unionbank zawia- 
damia, że obligacye galicyjskiej 4 - procento- 
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,wej pożyczki, względnie wydawane na razie 
Włoska Izba deputowanych, która ze- 


w ich miejsce kwity intermistyczne, lombar- 
duje austro-węgierski bank w wysokości 75 
procent kursu dziennego. 


i chleba. 


Lille. 31 marca. Część tutejszego aT- 
senału spłonęła. Szkody obliczają na milion 
franków. . 

Hamburg, 31 marca. (Zel. pryw.) Se- 
nat odrzucił żądanie właścicieli okrętów, 
ażeby w interesie handlu hamburskiego nie 
ogłaszano liczby chorych na cholerę, ale je- 
dynie wypadki śmierci. 

Paryż, 31 marca. Izba deputowanych 
obradowała wczoraj nad zwróconym zsenatu 
budżetem i odrzuciła większą część uchwalo- 
nych przez senat podwyżek. 

j Londyn, 31 marca. Izba gmin przy- 
jęła wniosek Gladstone'a, który postanawia, 
iż wtorkowe i środowe posiedzenia lzby mają 
być zarezerwowane dla projektów rządowych, 


a pierwszeństwo wśród tych ostatnich dla 
billu o Home-rulu. 


Londyn, 31 marca. W miejsce sir Pa- 


peta, który w ostatnich dniach czerwca po- 


wróci do Anglii, został mianowany ambasa- 
dorem angielskim w Wiedniu sir Edward 


| Monson. 


Przesilenie we Francyi. 


Paryż, 3L marca. Izba deputowa- 
nych odrzuciła na wczorajszem swem zwy- 
czajnem posiedzeniu, 247 głosami przeciw 
242, żądanie gabinetu, aby ustawę o refor- 
mie podatku od napojów, traktować tak, jak 
to uczynił senat — oddzielnie od budżetu. 

Prezes ministrów, pan Ribot, oświad- 
czył na to, iż wobec takiej uchwały Izby, 
należy natychmiast przerwać rozprawę bu- 
dżetową, i zaproponował, aby Izba zebrała 
się zaraz wczoraj wieczorem na jeszcze je- 
dno posiedzenie, na którem rząd przedłoży 
Izbie swoją decyzye ze względu na zapadła 
uchwałę. 

Paryż, 31 marca. Gabinet Ribota, w 
skutek uchwały Izby deputowanych co do 
zmian proponowanych przez senat w budše- 
cie, podať się do dymisyi. 

Paryż, 31 marca. Na wieczornem po- 
siedzeniu została Izba deputowanych powia- 
domiona o dymisyi gabinetu, a minister fi- 
nansów Tirard, który objął kierownictwo 
spraw bieżących, przedłożył lzbie prowizo- 
ryum budżetowe na dwa miesiące. Wniosek 
ten przekazano komisyi budżetowej i zawie- 
szono posiedzenie na czas narady tej komi- 
syi. Po ponownem otwarciu posiedzenia u- 
chwaliła Izba 504 głosami przeciw 5 na wnio- 
sek koimisyi, przedstawiony przez referenta 
p. Lockroy, prowizoryum budżetowe tylko na 
jeden miesiąc. 

P. Letellier chciał postawić wniosek, 
domagający się rozwiązania Izby, prezydent 
Izby, Kazimierz Perier, uchylił jednak od- 
czytanie tego wniosku, uzasadniając postą- 
pienie to w ten sposób, iż wniosek taki, po- 
stawiony w chwili przesilenia, jest niekon- 
stytucyjnym. lzba zawiesiła następnie poraz 
wtóry posiedzenie, oczekując decyzyi senatu 
w sprawie prowizoryum budżetowego. 

Paryż, 31 marca. Zapewniają, iż Izba 
deputowanych uchwaliła tylko jednomiesięcz- 
ne prowizoryuim budżetowe dla tego, aby za- 
pewnić sobie swobodę akcyi w obec przy- 
szłego gabinetu. 

Paryż, 31 marca. Senat uchwalił rów- 
nież tylko jednomiesięczne prowizoryum bu- 
dżetowe i odroczył się do soboty. Najbliższe 
posiedzenie Izby deputowanych odbędzie się 
we wtorek. 

Paryż, 31 marca. krąży pogłoska , że 
Burdeau i Deville otrzymają misye złożenia 
nowego gabinetu. Prezydent Carnot dziś 
w tej mierze rozpocząć ma z nimi rokowania. 


'Telegrafowany kurs wiedeński., 


Wiedeń, 30go marca 1892 r. godz. 2, 
minul —, Akcye kredytowe 357-35, Alp. 
Tow. górnicze 57 75, Węgierskie akcye kre- 
dytowe 42450, Akeye anglo- austryackie 
160—. Akcye banku Union 265:25, Akcye 
kolei Karola Ludwika 21950, Akcye kolei 
Pólnocnej 294—, Akcye kolei Południowej 
117-75, Losy tureckie 5050, Akeye kolei pań- 
stwowej 31475, Akeye kolei Lwowsko-Czer- 
niowieckiej 2682-50, Akcye kolei węgierskiej 
Północno-wschodniej ——. Wiedeńskie losy 
komunalne 17850, Akcye tytoniowe 183-25, 
Węgierskie obligacye indemnizacyjne 96:80, 
Akcye kolei Elbetal 24450, Akcye banku dla 
krajów koronnych 256-90, 4-pre. węgierska 
renta złota 115:65, Akeye banku związko- 
wego 129'—, Rubel papierowy 1:27:25, We- 
gierska renta papierowa 95:35. Isposobie- 
nie podwyższone. 


Odpowiedzialny Redaktor: Adam Krechowiecki. 
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czas przywracają one i regulują funkcye 
i trawienia be» potrzeby najkrótszego odryws- 


Nadesłane. 


Zofia z Lewickich 


KOSTECKA 


urodzona 1830 r. 
wdowa po prezydencie e. k. Sądu obwodo- 
wego i właścicielka realności we Lwowie, 
zaopatrzona świętymi Sakramentami po dłu- 
gich a ciężkich cierpieniach przeniosła się do 
dnia 29 marca 1893 o godzinie 6 wieczór do 
wieczności, A 

Pogrzeb odbędzie się w sobotę dnia 1 
kwietnia 1893 o godzinie 12 w południe z 
domu pod l. 1 ul. Kościelna na cmentarz Èy- 
czakowski, na który to obrzęd pozostała ro- 
dzina krewnych, przyjaciół i pobożnych chrze- 
ścian zaprasza. 

Lwów, dnia 30 marca 1893 514 


E E EA —ZOW 


Osobom które bądź z usposobienia na- 
turalnego, bądź w skutek zajęć, zmuszone do 
sedentarnego życia doznają zwykle zatwardze- 
nia usilnie zalecamy użycie ziółek Chambar- 
da. Pczygotowane jak herbata należy zażywać 
wieczorem przed pójściem do łóżka a wten- 


Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej, 


Ruch pociągów kolejowych. 


Północna kolej po 1000 zł. m. k. 


płacą żądają 


ś nia się od zwykłych zajęć. Skład we Lwo- ważny od 1. Maja 1592 r. według zegaru lwowskiego 
wie w aptekach pp. Mikola;cha, Wewiór-| DIE W O a W E = e 
i skiego, Ruckera, Sklepińskiego i Lachowicza E e EPE EFPEPEFRET 
i 5 , p 5 3 Epa chodzani 2 AE JE 2 Ę AE £ Ze Lwowa odekodząr ZANE JE JE JE JE È 
Z Krakowa . . . | 601270, 901 646 932] —|Do Krakowa 11041307] S281101 756 
Z Muszyny-Kryniey via m Muszyny-Krynicy via 
F 5 Tarnow NE —| — |- Tarnów ZA: —| — = | — 
eZ 1 Podwołocz. i Brodów Do i odwołocz. i Brodów 
Marya Sklepińska (na dworzec główny) [257 ko] T23 — | - | (z dworca głównego) -  -| 9411026; — ha 
po dłusich i ciężkich cierpieniach zmarła we Z Podwołocz. i Brodów M Do Pod. ołocz. i Brodów S 
czwartek dnia 30 marca 1893 r. w 27 roku (nadworzecFodzamcze)) — |2'45| 917| 655 -— | — | {z Podzamczaj 3:1U — |10:02/10562| — — 
ieia Suczawy 1009| — | 156] 142 106| —|Do Suczawy . . . .| 6:36 — | 956| 3-22|1056 — 
W smutku pozostały mąż wraz s sy- U Kimpolungu 10-03) — TEGI "M = sd Do Husiatyna via Haliez| 6:36, — | — | 322| — = 
nem zapraszają na obrzęd pogrzebowy, który Z Radowiec 1009; — ubój — 406; — Do Słobodj rangnrskiej 6:36 — | 9:56 3:22 10:56 — 
się odbędzie w sobotę dnia 1 kwietnia b. r. Hliboki | 1009) — | — | 786] —|Do Nowosieliey . 6-36] — | 9:56) — |1056| — 
o godzinie 3 po południu z domu pod I 2 JJ Nowosielicy . . | — | — 156] —  706| — [Do Hliboki 6:36| — | 956| — | — | — 
przy ulicy Grodziekich na cmentarz Łycza- Z Słobody rungurskiej |10-09/ — | — a 106| — |Do Radawiec . | 686] — | 9:56) — |10:56) — 
koweki + 4 Husiatyna via Haliczj1008] — | — | 1:42 - — |Do Kitupolnngu . . .| 636) — | — |322| — | — 
Lwów, dnia 30 marea 1893. 515 Nowego Sącza Chy- Do Stryja, Chyrowa,No- = 
rowa, Stanisławowa i wego Sącza i Suchy | — | — | 6:1610-21| 741) — 
Stryja . . . . | — | —-| 916| 235 — |DoStryjai Stanisławowa — | — | — 10-21) 741 
Z Suchy, NowegoSącza, Do Stryja, Ławocznego, BA 
Wiadomość użyteczua Chyrowa, Stanistawo- O EE 
. É wa i Stryja . . | — | —|916| — | — | —| i Pesztu . . . . — | —]| 616 — | 741 
przypominamy, że wino  Chassaingjz Chyrowa, Stanisławo- Dobara Sokala —-—| n E o 
jest przepisywane przez lekarzy od lat 20f wai Stryja . . | — |—|— | - 141| —|Do Sokala i Rawy ru- 
przeciw boleściom żołądka, mozolnemu i tru TE atu Ma kolesuktnn skiej 2 — | | — | — | — 86 
Ayr g Ps „| kacza, Ławocznego i U : Godziny drok ili i. oznaczają po- 
KARA AE pipro! gastralgii, p c Ma SURE | Sosa Alka SE ARCE A nej” oznaczają po 
petytu. — Znajduje SIę w g Sokala i Bełzca . .| — <ABE - a — |448 le SEREK Wyki (reang europejski zén] sią od czasn iwowskie- 
wnych aptekach. 4 Z Sokala i Rawy ruskiej — — | - 8'32łw południe, zegar Ely ekana i ai Hains 


j płacą żądają 


2940. — 2980.— | Kol. Gal. Lwów-Czern.-Jas. emisya a 300 


Kurs gieł ń . 
Lwów, d. 30 marca 1893. płacą żądają giełdy wiedeńskiej Kol. Kar. Ludw. po 207 zł, to. k. . 318.— 21550] zł á pr. w srebrze z r. 1384 . 389.385 90.85 
walutą austr. Dnia 29. marca 1393. Lwów-Qzer. kol. I. po 200 zł. a. w. . 26650 268.50 z r. 1884 . 86.70 97.70 
1. Akcye za sztukę. dzłr. et. złr. et. a z par A kas zł. ws 31675 TE z r. 1866 . =— = 
ol. g. Kar. lud. po 200 zł. m.k (318 KO 22150 Dług państwa. Jacą ol AO, c po e HIU e e ih s UED A r r. 1872 . Se 
K > or jar po 200 zł. w. a. |259 50 262 50) a P L koli węg. gal. a 200 zł. w srebrze . 205,50 206 50 vo gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr  107.— t08.— 
Banku hip. galie. po 200 zł. a. w. 1365 — — 5 A emo od państwa w banknot. EE tg. regulacya Cisy po 100 zł. 4 pr. 145.— 146.— 
Banku kred. gal. po 200 zł. a. w. 215 Mimo. + o o 98.65 9285 4. Listy zastawue losowane 6, Losy 
2. List. zast. za 100 zł. Jednolity dług państwa w srebrze i 
Banku hipot. 5 pr. w. a. w 40 I. flv0 G0 101 40 styczeń-lipiee Se 93.65 98.35] Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. a. w. 201.50 202.5u 
J n 5 pre. w. A. kwiecień-październik . . . . ° . 98.70 98.99]  Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pre.. -— —,—|larego po 40 zł m. k. . . . . . 58.35 58.75 
wylosowalne z 10 pr. premią 109 70 110 401] Losy z roku 1854 po 250 zł. m. k. 4 pr. 148.— 148715] Powsz. austr. zakł, kr. ziems. 4 pr. Tów. żegl. par. na Dunaju po 100 zł. w. k. 140.— 142.— 
Banku hipot. 4*/, pr. los. w 50 1. 100 — 100 79 * „ 1860 po 500zł. w.a. 5 pr. 149.5) 150. w złocia w 50 | E op EMG -S Keglewicha polozi tm. k . . a aN 
Banku kraj. 4*,apr. w. a. los. w 51 1. [100 50 101 a „ 1860 po 100zł. 5 pr. 187.— 168 — | Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4" pr. Losy miasta Krakowa po 20 zł. s. w. 23.75 24.75 
Tow. kred. galie. ziems. 4 pr. w. a. M 1864 po 100 zł. 197.75 198.75] a. w. w 50 1. 5 - 100.30 100,su|] Pożyczka miasta Lublany po 20 zł. 22.50 28.50 
L. omis. 98 30 99 i „ 1864 po50 zł. 197.75 198.75 y A Mak a 4 pr. 98.79 99.50] Pożyczka miasta Budy po 40 zł. a. w. 61.50 6250 
Tow. kred. gal. ziem. 4 pr. w. a. Renty Com. po 42 litr. austr. ~- —-- n n „n  » premiowe po 3 pr. 116.50 117.50 Palfego po 40 zł mk . . . . 58.25 59.75 
los w 41', lat . gjo7— — Listy zast. domen. państw. po 12U Gal. Zak. kr. zlem. krak. los. w13 L 6. pr. --— —.— į Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł. 18.90 19.3) 
4'jąpr. w. a. los. 521. SJ10 75 101 BCE me g A... 155. 15550 W a  w20 L 7 pr. —— —— p » ,  Wógs „ podał , 18.35 1680 
4pr. w. a. los. w 561. STAŻ >= a renta zł. wolna od podat. 4 pr. 117.15 117.35 GA dodac k  w361. 6 pr. 103.— —— os u Arcyk. Rudolfa 
8. Listy dłużne za 100 zł. Z enta papierowa 5 pr. z r. 1881 = — —, | Odl. Tow. kred. w. a. po $ pr. . . . 30— 98—] PO Lt" -—UE 
Gal. zakł. kred. włos. w likwidacyi « no o» mon n pPoźpr.wźil wyl. 90.75 —,- Saima po 40 zł. m. k. . 89. — 70, 
NO PB) 2,pr A . . BHEE c 2 OWCZE AET, SEE: on n DO 4ta pr. w „ Genois po 40 zł. m. k. . . . . ö7.— 09. — 
Ogól. rol. kred. Zakład dla G. i B. > ke j "woja om 52 latach zwrotne . . . . . 100.85 101.35] Pożycz. m. Stanisławowa (po 20 zł. a w.) 35— —.— 
Plke 6 pe ma los w I5lat H| go — 4 k Banku kraj. 4'ą pr. w. a. los. w 51'a 1. 100.60 100.75] Pożyczki Tryestu po 100 zł. m. k.. . 141— 142.50 
> e” a Bukowiny . 105.50 106104 Obligi komunalne Banku krajowego n n po 50zł. a. w. 6,— —. 
4. Obligi za 100 zł. 8 Galicyi WE -m= — 3 pr w.a L emisyi (0900. —.— —,— | Waldsteina po 20 zł. m. k. . . 46.50 47 - 
[ndemniz. gal. 5 pr m. k. 106 — — Niższej Austryi . 109.15 110.755 Gal. banku hip. 5 pr. w 40 L wyl. 10175 —.—]) Windisehgratza po 20 zł. m. k. = = 
Gal. funduszu propin. 4 pr. w. « 96 80 97 50J] Siedmiogrodu . . . . . . . —.— ——ji Banku ausi. węg. åta pr. . . . . . 100.— 100.50 
Bukow. fund. propin. 5 pr. w. a. 102 — Węgier za 100 zł. w a. 4 pr. . 96.20 97.20] Weg. Zakł. kred. ziem. ake. w 39 1. 7. Weksle (za 3 miesiące). 
Oblig. komunalne Banku krajo- wyl. po 5 pre. 6.6 c 2 G c MILO UUŻOW 
wego 5 pr. w. a. I. em. . . |-— — 3. Akcye nom n = wyl. ślą pr. 100.50 101.30 | g5b"r8 na 100 w. p. n.. . —— — 
Komunalne Banku kraj 5% II. em. [102 — — j TS: * a A » w Śl L wyl. Berlin za 100 marek w. p. n. . = 
Pożyczki kr. 6 pr. w. a. 104 50 — po 4 pr. 93.90 99.30 | Frankfurt za 100 marek w. p. n. == 
Pożyezki kr. 414 pr. W. a. 10030 — Bank Anglo aust. 200 zł. emit. zł. . 16650 16! — Hamburg za 190 marek w. p. n. . —— —.- 
SA 3 AE” 86 bO — Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . . 359.25 359.35] „ uj r ; „., {Londyn za ft. szt. . a e a . .12L35 121.0 
R „ 45, koronowej 95 50 96 Niżno-austr. tow, eskomt. po 500 zł. . 650.— 659.— | ? gacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.) (Paryż za 100 fr. 6 48.27.5 48.32.5 - 
5. Losy miasta Krakowa . 24 26 Gal. banku hip. po 200 zł. . . . . 570.— 390.— K 
2 „ Stanisławowa 34 — 37 Gal. banku d. kan. i prz. a zł.200wpl. 40pr. —.— —.— į Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. a. w. —— — — ram o s 
6. Monety. Gal. zakł. kred. ziem. a 200 zł. . . —.— —.— I Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex.) Dukat cesarski men. 5.75.— 5.78 
Dukat cesarski 565 5 Bank dla krajów koronnych a 200 zł. 255.— 259.—} a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . . —— ——| „ pełnej wagi 572.— 574. 
Napoleondor . 960 93 70ff Bank austro-węgierski a 600 zł. . 992— 996.—] Kolej północna po 100 zł. em. 1886 40, 10020 101.20 |Korona . . . . - 5 *wężM 
Półimperyał . . . . . 970 — —|] Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze 2625 6. 0 z po 100 zł. „ 1887 „ 100.25 101.2: | 20-frankówka A 9:65.— 966 = 
Rubel rossyjski srebrny . 1 26.50 1 30,—f] Austr. Tow. żegl. par. dun. po 500zł. mk. 394. 397.— į Kol. gal. Kar. Lud. emisya z r. 1881 Rosyjski półimperyał ROSE 
A apierowy . 1 26— 1 28.—]] Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk. . —— —.— po 300 zł. 4*s pr. . . . . . . —— ——łiTalar związkowy . . . . . . | ——— — RE. 
-0 marek niemieckich . | 59 30 59 70J] Kol. Rzeszów-Tarn. (w. a.) a 200 zł. . —.— —.— detto (Jarosław-Sokal) . —— ——|Srebro. - o . . . „+ — 2 SEEWA 
EEEE" | 
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Ę | 
Licytacye | 
z | 
L. 11765 
Celem ściągnięcia wierzytelności gali- | 
cyjskiego funduszu propinacyjnego w kwocie 
77 zł. 50 et. w. a. zpn. przeprowadzoną 20- 
stanie w tutejszym sądzie w dniach 28 kwie- 
tnia i 30 maja 1898 o godzinie 10 rano 
przymusowa publiczna sprzedaż połowy real- 
ności pod ld. 16 wyk. hip. l. 246 gminy 
Boboka objętej dłużnika Markusa Lehrera 
własnej z tem, że cenę wywołania ustanowi 
kwota 830 zł. poręczne 83 zł. że realność 
powyższa na pierwszym terminie tylko za 
lub wyżej, zaś na drugim terminie i niżej 

ceny wywołania sprzedaną zostanie. 
Kurator późniejszych wierzycieli Teofil 

Waydowski notaryusz w Bóbrcee. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Bóbrka, dnia 10 grudnia 1892. 


L. 50451 [1923 3—3] 

Krakowski Sąd deleg. miejs. ogłasza, 
iż celem zaspokojenia nałeżytości Macieja 
Susuła i Macieja Czepea w kwocie 27 zł. 
884, et w gmachu sądowym w dniach 25 
kwietnia 1893 i 30 maja 1893 każdym ra-. 
zem o godz. 10 rano egzekucyjna licytacya | 
połowy realności lwh. 49 w Bronowicach 
małych masy spadkowej Marcina Susuła 
własnej. 

Cena wywołania 281 zł. 50 ct. 

Wadyum 29 zł. 

Resztę warunków lieytacyjnych przej- | 
rzeć można w registraturze. 

Kuratorem wierzycieli hipotecznych 
niewiadomych jest. adw. dr. Stanisław To- 
mik z substytucyą adw. dr. Szaflarskiego. 

Kraków, 4 stycznia 1898. 


i 


| 
| 


L. 11636 


że w sprawi 


towej pto 90 zł. ete. rozpisaną zostala! 
egzekucyjna sprzedaż realności dłużniezki 
Maryi Schmidtowej pod Nk. 3 w Starym 
Żywcu położonej lwh 3 ks. gr. gm. Stary 
Żywiec objętej na dzień 26 kwietnia 1893 
i na dzień 31 maja 1893 każdym razem o 
o godzinie 10 rano. 

Wadyum 503 zł. 

Cena szacunkowa i wywołania 5022 zł. 

Kuratorem niewiadowych wierzycieli 
ustanowiony adwokat dr. Rasche. j | 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny i protokół oszacowania można ' 
przejrzeć w tutejszo sądowej registraturze. 

Żywiec, dnia 30 stycznia 1898. 

| 


L. 11708 [1979 3 —3]; 

C. k. Sąd powiatowy w Leżajsku ogła- | 
sza, że celem zaspokojenia wierzytelności | 
Mojżesza Briilla w kwocie 146 zł. 50 et.; 
w. a. odbędzie się dnia 28 kwietnia 1893 ij 
26 maja 1898 każdym razem o godzinie 10 | 
rano egzekucyjna sprzedaż realności pod 
Ik. 1 w Gwizdowie położonej wedle lwh. 
177 gminy Gwizdów Franciszka, Jana i 


(Agaty Piechutów własnej. 


Cena wywołania wynosi 580 zł. 
Wadyum zaś 58 zł. 
Resztę warunków przejrzeć można w 


| tutejszosądowej registraturze. 


Leżajsk, dnia 18 grudnia 1892. 


L. 160 [1960 3—3] 

W tut. Sądzie odbędzie się o godzinie 
10 rano w dniu 28 kwietnia 1893 powyżej 
ceny szacunkowej zaś dnia 30 maja 1898 
nawet poniżej takowej licytacya połowy real- 
ności według wyk. hip. l. 617 gm. Karłów 


Cena wywołania 545 zł. 

Wadyum 54 zł. 50 et. 

_ Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus 
registraturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsca po- 
bytu wierzycieli hipotecznych ustanawia się 
kuratorem adwokata w Saiatynie dr. Dawi- 
dowicza. 

Sniatyn, 28 lutego 1898. 


L. 11891 [1868 3 8] 

W e. k. Sądzie powiatowym w Białej 
udbędzie się w dniach 19 maja 1893 i 23 
czerwca 1863 każdym razem o godz. 10 
rano celem zaspokojenia resztującej wierzy- 


[2001 3—3] Wasyla Martyniuk i całej realności według godz. 10 i 

i j: | i | 3 , godz. przed południem przymusowa licy- 

C. k. Sąd powiatowy w Żywcu ogłasza, , wyk. hip. l. 618 tejże gminy Pałahny z Ko- tacya realności wykazem 1. 19 i 6/17 SA 
e egzekucyjnej Kasy oszezę-  styniuków Martyniuk własnych na rzecz Da. j ciała hipot wyk. |. 116 ks. gr. gminy kat. 


[1926 3—83] | dności miasta Krakowa pko Maryi Schmid- ; wida Rosenhecka pto 40 zł. zpn. |Brzoz dowce objętej dłużnika Karola Bere- 


zowskiego własnej. 

Lieytacya odbędzie się w tutejszym 
sądzie na pierwszym terminie tylko za lub 
wyżej ceny wywołania, zaś na drugim ter- 
minie poniżej tejże, jednak nie mżejj 1/8 
części ceny wywołania. 

Cena wywołania wynosi kwotę 2495 zł. 
zaś wadyum 2:49 zł. 50 ct. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych ustanowiony dr. Władysław 
Pasławski e. k. notaryusz w Chodorowie. 

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny i 
protokół oszacowania i opisania przynale- 
żności przejrzeć można w tus. registraturze. 

Chodorów, 28 października 1892. 


telncści Bielskiej kasy oszczędności w kwo- ' 


cie 235 zł. zpn. przymusowa sprzedaż real- 
ności lk. 117 w Bnuezkowicach położonej 
wyk. hip. l. 117 i 118 objętej Józefa, Mi- 
chała i Teresy Kruczków własnością będącej 
Cenę wywołania stanowi kwota 500 zł. 
Wadyum wynosi 50 zł. 
Resztę warunków lieytasyi i akt osza- 
wania można przejrzeć w tuts. registraturze. 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 


ustanowiony jest adwokat tutejszy dr. Cie- ! 


szyński. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Biała, dnia 14 grudnia 1892. 


L. 8989 [1242 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Chodorowie 
ogłasza, że celem zaspokojenia wierzytelności 
Franciszka Kłosowskiego a to 11 po 30 zł. 
64 ct. i resztującego kapitału 330 zł. 72 et. 
zpn. rozpisaną została w terminach 30 maja 
1893 i 30 czerwca 1898 każdym razem o 


' L. 11589 [1867 3—8] 
W c. k. Sądzie powiatowym w Białej 
odbędzie się w dniach 12 maja i 16 czerwca 
1593 każdym razem o godz. 10 rano celem 
„zaspokojenia wierzytelności Karola Halenty 
;w kwocie 700 zł. zpn. przymusowa sprzedaż 
; realności pod lk. 109 w Hałenowie położo- 
¡noj Ignacego i Jetti Weiss własnej. 
i Cenę wywołania stanowi kwota 700 zł. 
Wadyum wynosi 70 zł 
Resztę warunków lieytacyi i akt osza- 
cowania przejrzeć można w registraturze 
sądowej. 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony jest adwokat tutejszy dr. Cie- 
i szyński. 


i 


C. k. sąd powiatowy, 
Biała, dnia 14 grudnia 1892. 


L. 8341 [1713 2—8] 

C. k. Sąd powiatowy w Myślenicach 
podaje do powszechnej wiadomości że w 
dniach 16 maja i 20 czerwca 1893 o godz. 
10 rano, odbędzie się w gmachu sądowym 
przymusowa sprzedaż realności pod lk. 97 
w Głogoczowie położonej według lwh. 80 
ks. grt. tejże gminy objętej, Franciszka Su- 
dra własnej na rzecz Maurycego Herza ces- 
syonaryusza Pinkasa Dientenfassa o 76 zł. 
w. a. Zpn. 

Cena wywołania 25 zł. w. a. 

Wadyum 2 zł. 50 ct. w. a. 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
przejrzeć można w registraturze sądowej. 

U. k. Sąd powiatowy. 
Myślenice, 18 stycznia 1898. 


L. 397 [1848 2—83] 

W eelu zaspokojenia pretensyi c. k. 
uprzyw. gal. Zakładu kredytowego włość. w 
likwidacyi o zapłacenie 18 rat pożyczkowych 
po 12 zł. 69 et. i reszty kapitału 250 zł. 
w: a. z przynależytościami odbędzie się w 
w sądzie tutejszym dnia 8 maja i dnia 9 
czerwca 1893 zawsze o godzinie 10 rano 
przymusowy publiczny przetarg realności a) 
objętej wykazem hipotecznym |]. 364 Kata- 
rzyny Kuczmowskiej, b) objętej wykazem hi- 
potecznym 1. 13 Kaspra i Maryi Bałuczyń- 
skich e) objętej wyk. hip. 1. 14 Franciszka 
Kaspra i Maryi Bałuczyńskich, d) objętej 
wyk. hip. 1. 48 Józefa i Anny Bojakowskieh 
e) objętej wyk. hip. 1. 368 gminy katastral- 
nej Usznia Katarzyny Kuczmowskiej własnych 
a na 199 zł. ocenionych. 

Poręczne wynosi 10 
nia w kwocie 19 zł. 90 e 

Bliższe warunki, akt ocenienia i wy- 
ciąg hipoteczny przejrzeć można w registra- 


turze. 


pre. ceny wywoła- 
t. 


C. k. Sąd powiatowy. 
Olesko, dnia 13 lutego 1898. 


L. 9694 [1756 2—53] 

C. k. Sąd powiatowy w Wieliczce za- 
wiadamia, że w celu zaspokojenia wierzytel- 
ności dr. Borrewskiego w kwocie 200 zł. w 
dniach 19 maja 1893 i 16 czerwca 1898 w 
Sądzie o godzinie 10 rano realność w Gra- 
bówkach lwh. 556 ks. grunt. gm. Wieliczka 
objęta, przez publiczną lieytacyę syrzedaną 
będzie. 

Cena wywołania wynosi 250 zł. 

Zakład 25 zł. 

Wyciąg hipoteczny, akt szacunkowy, 
oraz resztę warunków licytacyjnych prze- 
glądnąć można w registraturze sądu. 

O tem zawiadamia sąd interesowanych 
tych którymby rezolucya lieytacyjna na czas 
doręczoną być nie mogła, lub którzyby po 
dniu 18 listopada 1892 do hipoteki weszli 
do rąk e. k. notaryusza p. Kazimierza Przy- 
chockiego w Wieliczce. 

Wieliczka, 8 stycznia 1893. 


L. 52974 [1092 2—8] 
C. k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 
że celem zaspokojenia pretensyi Adolfa No- 
waka w kwocie 6000 zł. w.a. zpn. odbędzie 
się w dniach 25 maja i 22 czerwca r. 1893 
za każdym razem o godzinie 10 rano w tus. 
sali rozpraw przymusowa sprzedaż połowy 
realności lk. 2913, we Lwowie przy ul. 
Korytnej l. orj. 24 wedle wyk. hip. l. 235 
II. p. B. 1 Jana Mielniekiego własnej, na 
ierwszym terminie tylko nad lub za, na 
drugim zaś także poniżej ceny szacunkowej 
a oraz wywołania 2263 zł 49 ct. w. a. je- 
dnak za mniej jak 754 zł. 50 ct. a. w. 
Wadyum wynosi 450 zł. w. a. wyciąg 
hipoteczny, akt oszacowania i dalsze wa- 
runki można przejrzeć w tus. registraturze. 
Dla wierzycieli z miejsca pobytu nie- 
wiadomych, a w razie śmierci dla nieznanych 
ich spadkobierców lub prawonastępców oraz 
dla wierzycieli którzyby na sprzedać się 
mającej połowie realności po dniu 25 paź- 
dziernika 1892; prawa rzeczowe nabyli, lub 
którymby uchwały lieytacyjne lub ekstryka- 
cyjne tej sprawy dotyczące, wcześnie lub 
wcale nie mogły być doręczone, ustanowio- 
no kuratorem adw. dr. Sietniekiego z za- 
stępstwem przez adw. dr. Lisiewicza. 
We Lwowie, dnia 14 stycznia 1898. 


L. 2659 [1586 2—8] 
C. k. Sąd powiatowy w Rohatynie o- 
głasza, że przeprowadzi w swem zabudowa- 
niu przymusową publiezną sprzedaż realno- 
ści lk. 340 w Rohatynie wedle wyk. hip. 
nr. 269 tejże gminy dłużnika masy leżącej 
Hryńka Harasym własnej, na zaspokojenie 
wierzytelności Abrahama Seifa w kwocie 50 
zł. dnia 25 maja 1893 i dnia 28 czerwca 
1898 o godzinie 10 rano na pierwszym ter- 
minie za lub wyżej ceny szacunkowej 100 
zł. na drugim zaś i poniżej takowej. 
Wadyum wynosi 10 zł. . 
Reszta warunków, WyCI45 hipoteczny, 
akt ocenienia można przejrzeć w sądzie. 
Kuratorem nieznanych wierzycieli u- 
stanowiony Kazimierz Abgarowicz Z Roha- 


yna. 
Rohatyn, 22 lutego 1893. 


s. 
ś 


L. 470 [1899 2—3] 

C. k. Sąd powiatowy w Peczeniżynie 
zawiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 72 
zł. zpn. odbędzie się na rzecz Ieka Glück- 
sterna w tutejszym sądzie powiatowym sprze- 
daż posiadłości lwh. 122 gm. kat. Jabłonów 
objętej dłużniezki Justyny Kluezewskiej wła- 
snej w dwóch terminach, mianowicie dnia 
17 maja 1898 i dnia 19 czerwca 1893 ka- 
żdym razem o godzinie 10 przed południem. 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w registratu- 
rze sądowej. b 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony e. 
k. notaryusz Henryk Scheib w Peczeniżynie. 

Wadyum wynosi 30 zł. 

C. k. Sąd powiatowy 
Peczeniżyn, dnia 18 stycznia 1898. 


L. 12014 « [1781 2—3] 
W sprawie egzekucyjnej Sajwela Bera 
przeciw spadkobiercom Jana Wrzeszcza 0 
100 zł. w. a. odbędzie się w tutejszym ek. 
sądzie przymusowa publiczna licytacya real- 
ności objętej whl. 479 ks. gr. gminy 
wirz na 400 zł. w. a. ocenionej na dniu 
17 maja 1898 i 19 czerwca 1893 każdym 
razem o 10 godz. przed południem, przyczem 
takowa przy pierwszym terminie tylko za 
cenę szacunkową lub powyżej, przy drugim 
zaś i poniżej takowej sprzedaną będzie. 
Wadyum wynosi 10 pre, 
Kuratorem wierzycieli jest Antoni Ha- 
rasiewicz. 
Resztę warunków można w tusądowej 
registraturze przejrzeć. 
Z e. k. Sądu powiatowego. 
Przemyślany, 6 grudnia 1892, 


L. 8728 [2021 2—3] 

Celem oddania w przedsiębiorstwo bu- 
dowli koserwacyjnych, które w latach 1893, 
1894 i 1895 na gościńcach państwowych 
w brzeżańskim okręgu budowniczym wyko- 
nane być mają, odbędzie się w dniu 12 
kwietnia 1893 w e. k. Starostwie w Brzeża- 
nach lieytacya ofertowa. 

Cena fiskalna robót które w. r. 1893 
wykonane będą wynosi w sekcyi drogowej: 


Przemyślany . 2768 zł, 56 ct. 
Brzeżany . 4218 zł 04 ct. 
Podhajee . 4197 zł. 91 ct 
Rohatyn . 2402 zł. 64'/, et. 


razem 18587 zł. 167, ct. 

Oferty wnoszone być mają na każdą 
sekcyę osobno albowiem zatwierdzenie na- 
stąpi w każdym razie tylko według pojedyń 
czych sekcyj. 

Warunki, wykaz cen jednostkowych, 
kosztorys sumaryczny i piany przejrzane być 
mogą w wymienionem ck. Starostwie, gdzie 
także najpóźniej do godziny 12 w południe 
wnoszone być mają oferty na blankietach, 
które zgłaszającym się przez e. k. Starostę 
bezpłatnie udzielone będą. 

Oferty te zaopatrzyć należy marką na 
50 et. i w wadyum wynoszące 5 pre. Z SU- 
my fiskalnej, z wyrażeniem ofiarowanego 
opustu z een fiskalnych nie tylko cyframi 
ale także i literami. R 

Oferent winien na właściwem miej- 
seu blankietu podać sekcyę drogową, do 
której oferta się odnosi i ofiarowany opust 
bez żadnych dopisków, następnie wyszczegó|- 
nić załączone wadyum, wreszcie położyć datę 
i podpis imieniem i nazwiskiem. 

Oferty nie sporządzone na blankietach 
urzędowych lub zawierające jakiekolwiek 
dopiski nie będą przez komisyę przeprowa- 
dzającą rozprawę ofertową przyjmowane i 
zostaną zaraz oferentom; zwrócone oferty 
nie podane w terminie lub w inoym urzę- 
dzie nie będą uwzględnione. 

Z ck Namiestnietwa. 

Lwów, dnia 20 marca 1898. 


L. 11639 [1980 2—3] 

C. k. Sąd powiatowy w Leżajsku ogła- 
sza, że eelem zaspokojenia wierzytelności 
Mojżesza Briulla w kwocie 49 zł. 18 ct. 
odbędzie się dnia 28 kwietnia i 26 maja 
1898 każdym razem o godzinie 10 rano 
egzekucyjna sprzedaż połowy realności pod 
lk. 49 w Kuryłówce położonej. wedle lwh. 
319 gminy Kuryłowka Wiktoryi Żuraw wła- 
snej. 

Cena wywołania wynosi 555 zł. 

Wadyum zaś 56 zł. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
tutejszo sądowej ragistraturze. 

Leżajsk, dnia 18 grudnia 1892. 


L. 14418 [2031 2—3] 

C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. w 
Stanisławowie ogłasza, że w celu zaspoko- 
jenia wierzytelności e. k. up. gal. Zakładu 
kredyt. włośc. w likw. we Lwowie w kwo- 
cie 66 zł. 83 et. zpn. odbędzie dnia 26 
kwietnia 1893 i dnia 31 maja 1893 o godz. 
10 rano w sądowem zabudowaniu przymu- 
sowa sprzedaż realności dłużniezki Naści 
Wołk własnej wyk. hip. 1. 291 w całości 
a wyk. hip. l. 289 połowie gm. kat. Hanu- 
sowce objętej pod lk. 46 położonej która 
przy drugim terminie i niżejj ceny szacun- 
kowej 237 zł. 75 et. wa. sprzedaną zostanie. 


Gazeta Lwowska nr. 74 z dnia 1 kwietnia 1893. 


k. Direktion der Güter des buk. gr. or. Re- 
ligionsfondes in Czernowitz gehórig versie- 
gelt eingelangt sein. l 
Nach dem obigen Termine, oder im 
telegrafischen Wege eingebrachte Offerte, 
ebenso sogenannte  Nachtragserkkirungen 
werden in keinem Falle berücksichtigt, son- 
dern den Offerenten noch vor definitiver Ent- 
scheidung über das Ergebniss der Ofiertv" 
handlung zurückgestellt werden. 
Mangelhafte und solche Pachtofferte, 
welche von den festgesetzten, abweichende 
, Bedingungen enthalten, werden als nicht 
Cena wywołania 202 zł. 50 ct. i vorhanden angesehen, 
Wadyum 21 zł. | Oferte, welche mittelst Post eingesen- 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli det werden, sind behufs Vermeidung einer 
dr. Myciński w Żabnie. į vorzeitigen Erófinung auf der Aussenseite 
Żabno, 30 listopada 1892. | des Couverts mit folgender Bezeichnung zu 
: versehen : 
L. 1165 [2033 2—3]| _ „Pachtofiert für den Religionsfonds- 
C. k. Sąd powiatowy w Pilznie podaje Meierhof „Koman“ zur Verhandlung vom 
do wiadomości, że celem zaspokojenia wie- 24 April 1893.“ 
rzytelności Rahny Stieglitz w kwoci: 100zł. | Die Pachtbedingnisse liegen sowohl 
wa. zpn. odbędzie się egzekucyjna sprzedaż | bieramts, als auch beim k. k. Forst- und 
przez publiczną licytacyę realności wyk. hip. | Domänen- Verwalter in Solka zur Kinsicht 
191 i 194 ks. gr. gminy kat. Dąbie objętych i der Pachtkonkurrenten auf. 
wedle poz. 1 karty własnościj do dłużniezki | AIIMllige nähere Auskünfte über das 
Katarzyny Wolińskiej; należących w sądzie , Pachtobjekt werden tiber Verlangen bei die- 
tutejszym w dwóch terminach a mianowicie | ser k. k. Giiterdirektion in den gewöhnlichen 
dnia 24 kwietnia 1898 i dnia 5 czerwca | Amtsstunden ertheilt. 
1898 każdym razem o godzinie 10 przed | Czernowitz, am 26 Mórz 1898. 
południem. Von der k. k. Direktion der Güter des buk. 
Cena wywołania 165zł, i 195 zł. gr. or. Religionsfondes der k.k, Regierungs- 
Wadyum 16 zł. 50 et. i 19 zł. 50 et. Rath und Dominen-Direktor: 


Zakład wynosi 28 zł. 75 et. wa. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest dr. Gelehrter w Stanisławowie. 

Stanisławów, d. 8 grudnia 1892. 


L. 6385 [2037 2—3] 

C k. Sąd powiatowy w Żabnie ogłasza 
iż celem zaspokojenia należytościj Michała 
Kulisia 160 zł. zpn. odbędzie się tutaj dnia 
26 kwietnia i 31 maja 1898 o 10 rano 
egzekucyjna sprzedaż 1'4 części realności 
whl. 12 gminy Jadowniki mokre objętych. 
Tomasza Pająka własnych. 


Kuratorem niewiadomych wierzycieli Wiszoski. 
ustanowiono adw. dr. Tomasza Krudzielskiego 
z Pilzna. L. 9148 [1584 2—3] 


Resztę warunków licytacyjnych i akt 
oszacowania przejrzeć można w registraturze. 
C. k. Sąd powiatowy. 

Pilzno, dnia 20 lutego 1898. 


L. 3015 [2039 2—35] 

W dniach 26 kwietnia i 25 maja 1893 
o godzinie 10 rano odbędzie się w tutej- 
szym sądzie przymusowa sprzedaż realności 
wedle wyk. hip. l. 92 274 i 828 ks. gr. 
gm. Zakliczyn Abrahama Hollandra, Fran- 
ciszka i Franciszki Kusiaków własnych na 
rzecz galicyjskiego Zakładu kredytowego 
ziemskiego w lkwidacyi we Lwowie pto 
600 zł. w. a. zpn. 

Cena wywołania co do whl. 92 400 zł., 
co do lwh. 274 400 zł. zaś eo do lwh. 328 
ks. gr. gm. Zakliczyn 200 zł. 


„0. k. Sąd powiatowy w Myślenicach 
podaje do powszechnej wiadomości, że w 
dniu 16 maja 18938 i 20 czerwca 1893 o 
godz. 10 rano odbędzie się w gmachu są- 
dowym przymusowa sprzedaż realności pod 
lk. 59 w Borzęcie położonej, według lwh. 
87 ks. grt. tejże gminy objętej nieletnich 
Józefa i Piotra Ządłów na rzecz Maryanny 
Wójcikowej o 5 zł. w. a. zpn. 

Cena wywołania 480 zł. wa. 

Wadyum 48 zł. w. a. 

| Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
przejrzeć można w registraturze sądowej. 

„ C. k. Sąd powiatowy. 

Myślenice, d. 18 stycznia 1898. 


L. 4478 [1946 2—3] 
C. k. Sąd obwodowy Tranowski podaje 
Wadyum 10 pre. ceny wywołania. do wiadomości, że na zaspokojenie wierzy- 
Resztę warunków przejrzeć można w ; telności Banku krajowego król. Gel. i Lodom. 

registraturze sądowej. |z WKs. Krakowskiem przyznanej w sumie 
Kuratorem dla niewiadomych wierzy- i 529 zł. 3 et. wa. itd, z należytościami do- 

cieli ustanowiono dr. Stanisława Bartmana | datkowej dozwoloną została sprzedaż egze- 

c. k. notaryusza we Wojniczu. kucyjna realności pod 15a w Tarnowie na 
Wojnicz, dnia 11 marca 1898. Zawalu położonej wyk. 165 gm. kat. Tarnów 

objętej do dłużników masy konk. H. B. Ko- 

[2040 2—3] | hanego i Racheli Kohanowej należącej, 


Offertausschreibung Sprzedaż odbędzie się przez licytacyę 


j publiczną w sądzie tut. w dwóch terminach 
betreffend die Neuverpachtung des Reli- |a mianowicie w dniu 1 maja 1893 i w dniu 
0 Ee „Koman“ in der {5 czerwca 1893 każdym razem o godzinie 

ukowina. 


10 przed południem. 

Der dem buk. gr. or. Religionsfonde Cenę wywołania stanowić będzie kwota 
gehórige, im Gemeindebereiche von Solka | 34000 zł. poniżej której w terminie pierw- 
an der Reichsstrasse zwischen der Ortschaft | szym realność sprzedaną nie będzie. 

Solka und der Stadt Radautz gelegene Mei- W drugim terminie nastąpi sprzedaż 
erhof „Koman* bestehend aus einer voll- | za jakąkolwiek najwyżej ofiarowaną cenę. 
standig arrondirten Grundarea von 576) Wadyum przy licytacji złożyć się ma- 
Joch 557 [) Klafter, worunter sich 497 Joch | jące wynosi 3400 zł. 

1422 [) Klafte. Aeker und 83 Joch 265 Resztę warunków, wyciąg hipoteczny i 
Klafter Wiesen befinden, mit Wohn- und jakt szacunkowy przejrzeć można w registra- 
Wirthschaftsgebiuden und der diesem Mei- | turze c. k. Sądu obwodowego. 

erhofe zugewiesenen, im aa Tarnów, dnia 9 marca 1898. 


Zl. 565 


von Arbora gelegenen zweigingigen Mahl- 
miuhle sammt Grundstücken im Flachenaus- 
masse von 1 Joch 477 [] Klafter, wird von 
der k. k. Direktion der Qūter des genann- 
ten Fondes auf zwólf Jahre vom 1 Novem- 
ber 1893 angefangen bis Ende October 1905 
im öffentlichen Offertyerhandlugswege ver- 
pachtet. 

Es werden nur schriftliche, gehórig 
versiegelte Offerte angenommen, 

Jedes Offert muss vom Offerenten un- 
ter Angabe des Wohnortes und der gegen- 
wärtigen Beschäftigung eigenhändig ge- 
schrieben, oder wenigstens unterschrieben 
und mit einer Stempeimarke a 50 kr. ver- 
sehen sein, ferner den angebotenen Jahres- 
pachtzins sowokl in Ziffern, als auch in; 
Buchstaben ausgedrückt und überdies die 
Erklärung enthalten, dass Offerent die Pacht- 
bedingnisse genau kennt und sich denselben 
unbedingt unterzieht. Pe. 

bei Voer: | 


L. 137 s [2054 1—3] 
„0. k. Sąd powiatowy w Żabnie ogłasza, 
iż eelem zaspokojenia należytośći Towarzy- 
stwa zaliezkowego dąbrowskiego 171 zł. zpn. 
odbędzie się tutaj dnia 19 kwietnia i 24 
maja 1898 o 10 rano egzekucyjna sprzedaż 
realności whl. 67 gminy Otfinów, Jana i 
Franciszki Kozyrów własnej, 

Cena wywołania 1940 zł. 

dw 194 zł. 

uratorem niewiadomych wierzycieli 

dr. Myciński w Żabnie. 4 "l 

Zabno, 8 stycznia 1893. 


L. 28092 [2047 1—3] 
„0. k. Sąd powiatowy w Kałuszu zawia- 

damia, iż celem zaspokojenia sumy 20 zł. 
zpn odbędzie się na rzecz Wasyla Teniaka 
w tutejszym sądzie sprzedaż posiadłości lwh. 
2 9 gminy katastr. Niebyłów objętej, dłuż- 
nika Nykoły Iwanciwskiego własnej w dwóch 
terminach mianowicie dnia 4 maja i dnia 
5 czerwca 1893 każdym razem o godzinie 
10 przed południem. 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
przejrzeć można w registraturze sądowej. 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony jest 
dr. Stanecki. 

Wadyum wynosi 24 zł, 

Cena szacunkowa 240 zł. 

Kałusz, 28 stycznia 1893. 


Auch muss jeder Ofierent 
reichung des Ofiertes den legalen Nachweis 
darüber erbringen, dass er zur Bewirthschaf- 
tung eines solehen landwirthschaftlichen 
Gutskórpers, um dessen Pachtung er sich 
bewirbt, die nóthige Befähigung und das 
hiezu erforderliche Betriebskapital besitzt. 

Endlich muss jedes Offert bei sonsti- 
ger Nullitåt desselben mit einem Vadium 
ńon 800 fl entweder in Barem, oder in an- 
nehmbaren, nach dem letzten Wiener Bör- 
serkurse, jedoch nicht höher als im Nomi- 
nalwerthe berechneten öffentlichen Werth- 
papieren versehen sein. 

Die Pachtofferte müssen bis spätestens 
24 April 1893 Mittags 12 Uhr bei der k. 


L. 603 [2046 1—3] 
35 Edykt tusądowy z dnia 81 lipca 1892 
1. 5504 dotyczący rozpisania licytacyi 6/20 
części realności Michała Krzyżanowskiego 
w Boryniczach prostuje się w ten sposób, 
że cenę wywołania stanowić będzie kwota 
377 zł. 70 et. zaś wadyum kwota 37 zł. 
~ et. miasto kwot 1259 zł. i 125 zł. 90 et. 
w edykcie wspomnianym podanych." 
C. k. Sąd powiatowy. 
Chodorów, 4 lutego 1898. 


L. 9121 „ [1987 3—8] 
Celem zaspokojenia wierzytelności Wa- 
wrzyńca Wyrobka w kwocie 120 zł. i 180 zł. 


zpn. odbędzie się w tutejszym sądzie na; L. 1234 


dniu 21 kwietnia i 28 maja 1898 każdym 


razem o godzinie 10 z rana egzekucyjna ; traweą. 
licytacyjna sprzedaż 8/g części realności pod | ) 
aborzu położonej a Antoniego ka w Rypianach. 


iwh. 14 w 
Urbańczyka własnych. 

Cena szacunkowa 260 zł. stanowi cenę 
wywołania. 

Wadyum 26 zł. 

Resztę warunków iicytacyjnych w tut. 
registraturze do przejrzenia. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Oświęcim, dn. 31 grudnia 1892. 


L. 5264 [2011 3—3] 

Na zaspokojenie sumy 20 zł. wa. zpn. 
odbędzie się w sądzie tut. 
sprzedaż przez publiczną licytacyę powyż- 
szej wierzytelności 


| 


| 
i 
| 


przymusowa | L. 1758 


realności pod lk. 100 w Wysoeku wyżnem | 


położonej dłużnika Michała Bojko własnej 
na rzecz Szyji Segala w dniach 20 kwietnia 
1893 i 25 maja 1893 każdym razem o godz. 
10 przed południem. 

Realnośś ta sprzedaną zostanie w pier- 
wszym terminie tylko za lub wyżej ceny 
wywołania 60 zł. wa. w drugim terminie i 
niżej tejże ceny z zastrzeżeniem przepisów 
ustawy z 10 czerwca 1887 1. 74 Dz. up. 

Zakład wynosi 10 pre. ceny wywołania. 

Kuratorem nieznanych wierzycieli mia- 
nowano Kdwarda Zahajkiewicza w Boryni. 

Resztę warunków licytacyjnych i akt 


oszacowania można w tus. registraturze 
przejrzeć. 

Borynia, 30 listopada 1892. 
L. 2596 [1925 8—3] 


W tut. Sądzie odbędzie się o godzinie 
10 rano w dniu 25 kwietnia 1893 powyżej 
ceny szacunkowej zaś w dniu 30 maja 1898 
nawet poniżej takowej lieytacya realności 
według wyk. hip. 16 i 35! gminy Demesz- 
kowee objętej Semania Czemeryńskiego real- 
ności wh. 66 tej gminy objętej Kudoksyi 
Wołczowskiej i realności wyk. hip. 78 tej 
gminy objętej Michała Szpyrki i Eudoksyi 
Wołczowskiej własnej na rzecz lzaka Redi- 
sza pto 430 zł. 

Cena wywołania 520 zł. 

Wadyum 52 zł. zpn. 

Resztę warunków, akt oszazowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. 
registraturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsca po- 
bytu wierzycieli hipotecznych ustanawia się 
kuratorem p. dr. Albina Lehmana w Bur- 
sztynie. 

Bursztyn, dnia 28 lutego 1893. 


L. 14080 [1950 3—3] 

C. k. Sąd powiatowy rozpisuje na za- 
spokojenie wierzytelności Eleonory Smoszno- 
wej w kwocie 180 zł. publiczną egzekucy- 
jng sprzedaż : 

a) realności pod nk, 104 w Siarach 
położonej ciało hipot. whl. 82 stanowiącej 
Szezepana i Katarzyny Cięciwów własnej. 

b) połowy realności whl. 140 tejże sa- 
mej gminy objętej Szezepana i Katarzyny 
Cięciwów własnej. 

c) połowy realności whl. 117 tejże 
gminy objętej Tomasza Tenerowicza własnej 
na dzień 27 kwietnia i 30 maja 1898 ka- 
żdym razem o godz. 10 rano w Gorlicach. 

Cena wywołania realności ad a) 225 
zł. ad b) 2 zł. 50 et. ad e) 78 zł. 50 ct. 

Wadyum 10 pre. ceny szacunkowej. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanawia się dr. Neumana. 

Resztę warunków licytacyjnych, proto- 
kół oszacowania i wyciągi hipoteczne przej- 
rzeć można w tutejszej registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Gorlice, 31 grudnia 1892. 


Konkursa. 


[2056 1—3] 

Celem stałego obsadzenia posad kieru- 
jących nauczycieli w 8 klasowych „szkołach 
w Pistyniu i Kobakach ogłasza się niniej- 
szem w myśl reskryptu Wysokiej e. k. kra- 
jowej Rady szkolnej z 18 bm. do l. 4695 
konkurs. 

Do pierwszej z tych posad przywiąza- 
ną jest roczna płaca 450 zł. do drugiej zaś 
800 zł., nadto pobierać będą obydwaj na 
powyższych posadach zamianowani nauczy- 
ciele tytułem dodatku za kierownictwo ro- 


| 
| 


H 


czną kwotę 50 zł. i będą mieli wolne mie- 
szkanie. 

Należycie udokumentowane podania na- 
leży wnieść za pośrednictwem przełożonej 
Władzy do tutejszej e. k. Rady szkolnej o- 
kręgowej najpóźniej do końca kwietnia. 

Z e. k. Rady szkolnej okręgowej. 

Kosów, dnia 23 marcą 1898. 

Przewodniczący c. k. Starosta. 


Kuratele. 
[1983 2- 3] 


Jan Lewicki z Rypian uznany marno- 
Kuratorem ustanowiono Fedia Swidra- 


C. k. Sąd powiatowy. 
Turka, dnia 8 marca 1898. 


L. 15037 [1962 2—3] 
Jewdocha Babij 2 v. Buzdygan z Ladz- 
kiego za marnotrawczynię uznaną została a 
kuratorem dla niej Nykoła Babij ustano- 
wiony. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Tyśmienica, 20 października 1892. 


[1986 2—3] 
Mikołaj Wiktowy cieśla z Zwyżynia 


na hipolekę służącej | został uznany marnotraweą. 


Kuratorem tegoż ustanowiono Mikołaja 
Dmytrowego gospodarza z Zwyżynia. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Załośce, 10 marca 1898. 


L. 2434 [1998 2—8] 
Wilhelma Schmidta gospodarza z Fal- 
kensteinu uznano marnotrawcą i ustanowio- 
no Jakóba Hubera gospodarza tamże dla nie- 
go kuratorem. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Szezerzec, 15 marca 1898. 


L. 578 [1978 2 -3] 
Mikoła Dmytrów syn Onufrego z Roso- 
chatego uznany przez Świetny Sąd obwodo 
wy w Sanoku umysłowo niedołężnym. 
Kurator Seńko"Honymar w Rosochatem. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Lutowiska, 18 lutego 1898. 


L. 9379 [1947 2—3] 
Dla umysłowo chorej Antoniny Kuma- 
liny ustanowiono kuratorem Antoniego Ku- 
malę ze Zwierzyńca. 
C. k. Sąd del.-miejski. 
Kraków, 28 marca 1893. 


L. 9521 [1948 2-—8] 
Dla umysłowo chorego Leopolda Wil- 
czyńskiego z Biecza ustanowiono kuratorem 
Ferdynanda Kosibę w Krakowie. 
C. k. Sąd del.-miejski. 
Kraków, 23 marca 1898. 


L. 9380 [1963 2—3] 
Dla umysłowo chorej Maryanny Mago- 
sowej ustanowiono kuratorem jej męża Ma- 
teusza Magosa z Łobzowa. 
C. k. Sąd del.-miejski. 
Kraków, 28 marca 1898. 


L. 9522 [1969 2—3] 

Dla umysłowo chorej Chai Reissli Me- 
tzner ustanowiono kuratorem jej ojea Lazara 
Meunera z Krakowa. NE 

C. k. Sąd del.-miejski. 

Kraków, 22 marca 1893. 
L. 3041 [1972 2-—3] 
Mikołaj Szpilyk z Olszan uznany został 
marnotraweą, kuratorem ustanowiono Ołeksę 
Szpilyka. $ 

Z e. k. Sądu powiatowego miej.-deleg. 
Przemyśl, 18 lutego 1898. 


L. 10956 [2010 2—3] 
C.k. Sąd powiatowy delegowany-miejs. 
w Jaśle ogłasza, iż Jędrzej Sowirzał ze 
Swoszowy został uznany za głupkowatego 
kuratorem jego ustanowiono Tomasza Garn- 
Garza ze Swoszowy. 
Jasło 15 marca 1898. 


L. 9271 [2088 2—3] 
C. k. Sąd powiatowy m. d. S. I. we 
uwowie uznał Natalię Tschernay umysłowo 
chorą i ustanowił dla niej kuratorem Leo- 
polda Knoreka. 
Lwów, dnia 28 lutego 1898. 


L. 2144 [2035 2—3] 
Jan Ostrega z Dulczy małej uznany 
marnotrawcą. 


Kuraterem ustanowiony Wojciech Sito 
z Dulezy małej, 
C. k. Sąd powiatowy. 
Radomyśl, dnia 17 marca 1898. 


L. 42190 [2055] 

C. k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 
że Konstanty Matkowski uznany został głup- 
kowalym i wzięty z tego powodu pod kura- 


telę, a kuratorem ksiądz Jędrzej Matkowski 
ustanowiony. 
We Lwowie, 8 października 1892 


Wyroki prasowe. 


BL 72 | (2042) 
Sm Namen Seiner Majejtót des Raijere! 


Dag t. f. Saundeggeriht Wien al8 Prep” 


gdzie doręczenie nastąpić ma, dokładnie 
i podane były. 

Podając zarządzenia te do publicznej 
wiadomości, zauważa się, że posyłki niedo- 
kładnie adresowane do przewozu pocztowe- 
go przyjmowane nie będą. 

C. k. Dyrekeya poczt i telegrafów. 

Lwów, dnia 20 marca 1898. 


| L. 1088 [1989 3—3] 
| C. k. Sąd powiatowy w Tuchowie za- 


geridht bat auf Antrag der Í. f. Staatżanwalt= | wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 


jchaft erfannt, bag der Inhalt der in Rr. 88| Jana Gacka, 
der pertobijchen Drudjchrijt. „GIUblichter" dod. 
1 April 1898 erjhienenen Artifel mit den Auf: 
„Diterreicha politijche Parteien”, | 


jdrijten : 1. 


iż celem dręczenia mu tusąd. 
uchwały tabularnej z dnia 28 kwietnia 1892 
l. 2666, którą dozwolono intabulacyi prawa 
własności realności lwh. 24 w Siedliskach 


2. „Dran Kirche“, ad 1 bas Mergehen nah $ | na rzecz Jędrzeja Krasa, ustanowiony zo- 
300 St. 6. und Artifel III beż Gejege3 bom | stał kuratorem Marcin Łądka wójt ze Sie- 


17 December 1862, Nr. 8 N. 6. BL ex 1863, 


dlisk i temuż powyższa uchwała doręczoną 


ad 2 bag Bergefen nah $ 3038 St. ©. begrün= | została. 


be, unb e8 wird nach $ 493 Gt. 


genommene Befhlagnahme beftätigt. 
Wien, am 24 März 1893. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 2695 [1975 3—3] 

C. k. Sąd powiatowy w Brodach za- 
wiadamia z życia i miejsca pobytu niewia- 
domą Rebekę Nierenstein , iż Józef Belzer 
wniósł przeciw niej pod dniem 24 lutego 
1898 1. 2695 pozew o zapłacenie kwoty 90 
zł. zpn., który doręczony zostaje ustanowio 
nemu dla niej kuratorowi dr. Grossowi ad- 
wokatowi w Brodach i na takowy termin 
do rozprawy sumarycznej na dzień 12 kwie- 
tnia 1893 o godz. 10 rano w B. nr. 4 wy- 
znaczony został. 

Wzywa się zatem Rebekę Nierenstein, 
aby temu kuratorowi do obrony praw swo- 
ich potrzebną informacyę udzieliła lub in- 
nego zastępcę sądowi wskazała, inaczej na- 
stępstwa zaniedbania tego sama sobie przy- 
pisać będzie musiała. 

C. k. Sąd pawiatowy. 

Brody, dnia ! marca 1893. 


L. 1194 [1990 3—3] 

C. k. Sąd powiatowy w Tuchowie za- 
wiadamia niewiadomego z miejsea pobytu 
Józefa Sobernię, iż celem doręczenia mu 
tusąd. uchwały tabularnej z d. 25 kwietnia 
1892 1 2587, którą dozwolono na wpis pra- 
wa własności 2/4 części realności w Siedli- 
skach lwh. 202 objętej, na rzecz Maryanny 
z Kopków Bremowej, ustanowiony został 
kuratorem Jan Brzegowski i temuż powyż- 
sza uchwała tabularna doręczoną została. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Tuchów, dnia 28 lutego 1898. 


L. 1827 [1951 3—3] 

C. k. Sąd obwodowy w Jaśle zawiada- 
mia niewiadomego z miejsca pobytu Wikto- 
ra Klobassę Zrenckiego, iż uchwałą tegoż 
sądu z dnia 24 marca 18693 |. 1827 pozba- 
wiono go władzy ojeowskiej nad małoletnim 
tegoż synem Karolem Henrykiem Ludwikiem 
3 im. Klobassa Zrenekim , że opiekę nad 
tym małoletnim powierzono tegoż matce 
Maryi z Kałusowskich Klobassa Zrenekiej, 
a współopiekunem ustanowiono Władysława 
hr. Bobrowskiego, ża wreszcie dla zastęp- 
stwa praw Wiktora Klobassy Zrenekiego u- 
stanowiono kuratora ad actum w osobie dr. 
Władysława Chwaliboga, adwokata w Jaśle, 
któremu równocześnie wyżej powołaną u- 
chwałę doręczono. 

Wzywa się zatem Wiktora Klobassę 
Zrenckiego, aby środków obrony swych 
praw ustanowionemu kuratorowi dostarczył, 
lub innego zastępcę swego sądowi wskazał, 
gdyż inaczej skutki zaniedbania sam sobie 


przypisze. 
C. k. Sąd obwodowy. 
Jasło, 24 marca 1893. 


L. 14311 [2017 3-3] 

Wskutek polecenia wysokiego ek. Mi 
nisterstwa handlu z dnia 6 marca 1898 I. 
11668 podaje się do publicznej wiadomości, 
że według doniesienia międzynarodowego 
biura światowego związku pocztowego prze- 
syłki pocztowe dla Tangieru nie mogą na- 
dal być przesyłane przez Francyę z powodu 
zarządzeń ochronnych ze strony Marokka 
(na przesyłki pochodzące z Marsylii) poezy- 
nionych. 

C. k. Dyrekcya poczt i telegrafów. 

Lwów, dnia 18 marca 1898. 


L. 15586 „ [2018 3—3] 

Wskutek rozporządzenia wysokiego ck. 
Ministerstwa handlu z 3 marca 1893 1. 10606 
mają e. k. urzędy pocztowe przy nadawa- 
niu posyłek frachtowych do większych miej. 
seowości, w szczególności zaś do głównych 
miast krajów, ściśle baczyć na to, aby po- 
dobnie jako to ma miejsce przy posyłkach 
do Wiednia, Pragi i Budapesztu , tak na a- 
dresach przesyłkowych , jako też i na sa- 
mych posyłkach a względnie na tychże adre- 
sach część miasta, ulica i liczba domu, 


P. D. bas 
Berbot der Weiterverbreitung biefer Drudjcgrift 
aużgejprodhen, und gemäß S$ 487—489 Gt. 
P. © die von ber f. f. Sicherheitsbehdrhe vor- 


C. k. Sąd powiatowy. 
Tuchów, dnia 25 lutego 1898, 


L. 9462 [2020 3 - 8] 
C. k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 
że do tegoż sądu dnia 25 lutego 1898 1. 
9462 wnieśli oświadczeni spadkobiercy Ru- 
dolfa Trzcińskiego, a to: Aniela Trzcińska, 
Karol Trzciński, Celina Trzcińska, Marya 
|= i Józefa Borysikiewicz, przeciw 
spadkobiercom Piotra Trzcińskiego, a to: 
Ignacemu Trzeińskiemu i Ewelinie Listow- 
skiej pozew o uznanie za zgasłe prawa za- 
stawu 1 przyznania na własność renty od 
| kapitału odszkodowania tytułem indemniza- 
cji za zniesienie poddaństwa w dobrach Za- 
rudzie Rudolfowi Trzeińskiemu przypadłej, 
dozwolonego uchwałą tusąd. z 20 listopada 
1856 l. 40664 dla zaspokojenia sumy we- 
kslowej 3000 zł. wa. zpn, na który to po- 
zew wyznaczono termin 90-dniowy do wanie- 
sienia obrony pisemnej. 

Gdy miejsce pobytu współpozwanej 
Eweliny Listowskiej nie jest wiadome, zo- 
stał dla niej adwokat dr. Krosiński kurato- 
rem a tegoż zastępcą adw. dr. Kwiatkowski 
| mianowany. 
| Wzywa się zatem Ewelisę Listowską, 
| aby do swojej obrony służące środki ustano- 
'wionemu kuratorowi dostarczyła lub też in- 
| nego zastępcę sobie obrała i tegoż sądowi 
| wymieniła , gdyż inaczej z zaniedbania wy- 

nikiąć mogące następstwa szkodliwe sama 
sobie przypisze. 
C. k. Sąd krajowy. 
Lwów, 4 marca 1898. 


L. 1364 [1991 3—3] 
C. k. Sąd powiatowy w Tuchowie za- 
wiadamia niewiadomego z miejsea pobytu 
Józefa Swinianogę, że celem doręczenia mu 
ts. uchwały tabularnej z dnia 30 marca 1892 
l. 1839, którą dozwolono intabulacyi prawa 
własności do realności lwb. 186 w Zalasowy 
na rzecz Józefa Swinianogi ustanowiony zo- 
stał kuratorem Paweł Sarad z Zalasowy i 
temuż powyższa uchwala została doręczoną. 
Tuchów, dnia 12 marca 1893. 


L. 9913 [1894 3—3] 

C. k. Sąd powiatowy zawiadamia z 
miejsca pobytu niewiadomych Franciszka i 
Annę Klusków z Dolnejwsi ad Myślenice 
pochodzących, że dla nich w sprawie egze- 
kucyjnej galic. Zakładu kredyt. ziemskiego 
we Lwowie przeciw nim pto 150 zł, z pn. 
ustanowiono kuratorem adwokata dr. Kla- 
kurkę w Myślenicach i wzywa ieh by usta- 
nowionemu  kuratorowi potrzebnych wyja- 
śnień udzielili lub innego zastępcę sądowi 
przedstawili, gdyż w razie przeciwnym sami 
sobie przypiszą wyniknąć mogące z zanie- 
dbania złe skutki. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Myślenice, dnia 23 lutego 1893. 


L. 40485 [1841 2—3] 
C. k. Sąd krajowy w Krakowie zarzą- 
dzając na prośbę Saula Weissa postępowa- 
nie w celu umorzenia książeczki wkładkowej 
Towarzystwa zaliezkowego w Chrzanowie nr. 
1491 na kwotę 21 zł. 95 et. opiewającej i 
na imię Saula Weissa wystawionej a wedle 
twierdzenia podającego zagubionej, wzywa 
| posiadacza tej książeczki, aby ją w ciągu 
j Sześciu miesięcy od ostatniego ogłoszenia w 
Gazecie Lwowskiej licząc, okazał sądowi tu- 
tejszemu; a to tem pewniej, ile że inaczej 
takowa na ponowne żądanie za pozbawicną 
wszelkiej mocy uznaną a Towarzystwo za- 
liczkowe w Chrzanowie na podstawie owej 
książeczki jej posiadaczowi do żadnej odpo- 
wiedzialności nie będzie obowiązane. 


Kraków, 16 grudnia 1892. 


L. 3925 [1831 2-8] 
C. k Sąd powiatowy w Olesku zawia- 
damia niniejszem niewiadomego z miejsca 
pobytu Herseha Jejeies, który wyemigrować 
miał do Ameryki, że celem doręczenia mu 
tusądowej uchwały z 11 paździeinika 1891 
l. 7414 ustanowił dla niego kuratorem dr. 
Leona Reisa notaryusza w Olesku. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Olesko, 5 czerwca 1892. 


Y 


L. 5873 (2003 3—3) J notaryuszowi Kokurewiczowi w Lisku udzie- 
Wykaz liła potrzebnej do obrony informacyi lub in- 
nego pełnomocnika sądowi przed wyznaczo- 
przypadających kwot na poszezególne okręgi |nym do rozprawy terminem przedstawiła, 
szkolne, na bezpłatne książki w języku pol- | gdyż inaczej skutki zaniedbania sobie przy- 
skim dla ubogich uczniów na rok szkolny | pisać będzie musiał. | 
1893/4 w stosunku do ilości dzieci do szkoły O. k. Sąd powiatowy. 
rzeczywiście uczęszczających w roku szkolnym Lisko, 10 stycznia 1898. 
1892/5 -2 
[2043 1—3 
a gS EFEE Dr. Maurycy Afie, adwokat w Kętach 
E LEJ ETC przeniósł swą siedzibę urzędową z dniem 1 
A 2-2 S| RZS ef] marca 1893 do Bursztyna. 
Si C. k. okręgowa Rada zs każ SZ Z Wydziału Izby Adwokatów. 
S szkolna w SES $%2 Lwów, dnia 4 marca 1893, 
2 3 9 aha gzs 
= R ZF = 
i E tr. jet.|| L. 387 (2057 1- 3] 
EJ C. k. Sąd powiatowy w Gorlicach za 
wiadamia niewiadomą z miejsca pobytu Ma- 
1 |Białej 1942] 234 61 | ryg 1 v. Czochorową 2 v. Mićkową, że dnia 
2 IBochni . =" 98811 291 ,88 |11 stycznia 1893 do | 387 wniósł przeciw 
3 IBohorodczanach . 38116 92 05 niej Piotr Szezochor recte Czochor skargę 
4 |Borszczowie i 8332] 246 13 o wpis prawa własności realności whl 38 
5 IBóbrce . 10768] 318 (06]|i połowy realności whl. 100 ks. gr. gminy 
6 |Brodach 12095] 357 |25]| Glinik maryampolski objętych, na którą ró- 
7 Brzesku 7528] 222 |28] | wnocześnie wyznaczono termin do rozprawy 
8 |Brzeżanach 8838] 261 |orf| na dzień 28 kwietnia 1893 o godzinie 9 
9 |Brzozowie 6598] 194 |g0] | przed południem, tudzież, że dla niewiado- 
10 |Buczaczu 7210] 212 |99] | mej z miejsca pobytu pozwanej ustanowiono 
11 (Chrzanowie 8961] 264 |7i] | kuratora ad actum w osobie dr. Józefa Ra- 
12 |Cieszanowie 56L1] 165 |75 domyskiego adwokata z Gorlie. 
13 |Czortkowie 5051] 149 |20 Będzie zatem rzeczą pozwanej kurato- 
14 |Dąbrowie . 5741] 169 |5yf | rowi swemu wcześnie udzielić informacyi do 
15 |Dobrcmilu 4666] 137 |83] | obrony lub innego zastępcę sobie ustanowić, 
16 {Dolinie 1936] 147 |53f| w przeciwnym bowiem razie skutki szkodli- 
17 |Drohobyczu 8557] 258 |66] | we z zaniedbania tych ostrożności wyniknąć 
18 IAvrlicach . 5893] 174 108 mogące pozwana sama sobia przypisać bę- 
19 (Gródku . 5501] 162 [50] | dzie musiała. , 
20 |Grybowie . 3476] 102 |68 C. k. Sąd powiatowy. 
21 |Horodence . 4840] 142 |97 Gorlice, 15 lutego 1893. 
22 |Husiatynie 10775] 318 |29 
23 [Jarosławiu 10955] 323 [61 
24 IJaśle 8928] 263 |73]| L. 2661 [1870 2—3] 
25 |Jaworowie : 2108]; 62 |27 C. k. Sąd powiatowy w Buczaczu ogła- 
26 |Kałuszu . . . . 5642] 166 |66]| sza, że p. adw. dr. Hubricha ustanowiono 
27 IKamionce . 13112] 887 |33] | kuratorem niewiadomych z miejsca pobytu 
28 |Kolbuszowie . 8:26] 242 |99f| Maryanny, Ferdynanda, Izydora, Zofii, Mar- 
29 |Kołomyi 8024] 28 |06]|celi i Tomasza Zielińskich celem zastępywa- 
30 |Kossowie w. 44274 130 |77$ | nia ich w sprawie z Wolfem Walterem o 
31 |Krakowie zamiejska 8740] 258 |L8! | uznanie pretensyi 389 zł. m k. obciążającej 
32 „  miejsk. 8862] 261 |78] | realność pod 1. 444, w Buszaczi za zgasłą 
33 |Krośnie 6501] 192 (04) |; wykreślenie prawa zastawu dla takowej. 
34 |Limanowie 4580] 135 |29 Jest rzeczą nieznany”- powyższych u- 
35 |Lisku . - 4422] 130 |G24| stanowionemu kuratorowi Liformacye udzie- 
86 |Lwowie zam. . . | 19955] 589 |47j|lić lub innego zastępcę sobie obrać i sądo- 
37 „ miej. 10485] 309 |72f| wi o tem oznajmić, gdyż skutki zaniedbania 
38 |Łańcucie 9699] 286 |5% | sami sobie będą musieli przypisać. 
39 |Mielcu . 6018] 177 jG27 Duczacz, 16 lutego 1898. 
40 |Mościskach 7884] 281 (56 
41 [Myślenicach . 8777] 259 (271| L. 18610 [1902 5—8] 
42 |Nadwórnie 4374] 129 |2] C. k. Sąd powiatowy del. dla miasta 
43 |Nisku . . . 6546] 193 |37} | Lwowa i tegoż przedmieść w sprawach ey 
44 |Nowym Sączu 1220] 218 4| wilnych oznajmi* nieobeenemu Jakóbowi 
45 [Nowym targu 84334 249 |11] | Goldsteinowi, że uchwałą z dnia 18 marca 
46 |Pilznie . 357%] 105 |66} | 1893 |. 18610 dozwoloną została na zaspo- 
57 |Podhajcach 6485] 190 ;09; | kojenie. pretensyi Wolfa Bera Weitza 170 
58 |Przemyślu 10579] 312 |501 | zł. egzesucya na ruchomości pod dozorem 
59 |Frzemyślanach 8479] 250 |48| Dory Goldstein złożone. 
50 [Rawie . 6265] 185 |06 Gdy miejsc pobytu Jakóba Goldsteina 
51 |Rohatynie 11544] 341 (01! | nie jest wiadomem, ustanawia się dla niego 
52 |Ropczyeać 4741] 140 |O5j| kuratorem ad actum adwokata dr. Bernhar- 
53 |Rudkach 4630| 136 |?8j| da Tennera a tegoż zastępcą adwokata dr. 
54 |Rzeszowie . 10740| 317 |26} | Izydora Feilesa , doręczając mianowanemu 
55 [Samborze . 7529] 222 |40į | kuratorowi wyżej wspomnianą uchwałę. 
06 [Sanoku 8828] 260 |78 Wzywa się zatem Jakóba Goldsteina, 
57 |Skałacie 7866] 217 |59] | aby ustanowionemu kuratorowi służące do 
58 |Sniatynie . 6134] 181 |20]| swej obrony środki dostarczył lub innego 
59 (Sokalu . 12440] 367 |47]| zastępcę sobie obrał, gdyż inaczej z zanie- 
69 |Stansławowie 8359] 246 j92] | dbania wyniknąć mogące szkodliwe :astęp- 
g1 |Starem mieście . 4088] 120 |61| stwa sam sobie przypisać będzie musiał. 
62 (Stryju . 7917] 233 |87 Z ck. Sądu pow. miej. del. S. I. 
63 |Tarnobrzegu . 5475] 161 |75 Lwów, 18 marca 1893. 
64 |Tarnopolu 11751} 347 112 
65 Tarnowie . 10057] 297 |08 
66 |łumaczu 6246] 184 |5O$|L. 10931 [1872 3—38] | 
67 |[rembowli 9394] 277 |50 C. k. Sąd powiatowy w Kamionee str., 
68 Turce ; 2317] 68 |44] | zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu | 
63 [Wadowicach . 7198] 230 |35, | Samsona Halperna, że uchwałę tabularną z | 
70 (Wieliczce . 8906] 263 108] 12 grudnia 1890 1. 12889 dla niego prze- | 
71 |Zaleszczykach 6020] 177 |83} | znaczoną mocą której Falika i Feigę Sigal | 
72 |Zbarażu 5954] 175 '884| za właścicieli 16/80 części, zaś Samsona 
78 |Złoczowie . 11011] 325 |26] | Halperaa w 4/80 częściach wykazu kip. 1.| 
74 IŻółkwi 9135] 269 sd 11 gminy Kamionka zaintabulowano dorę- 
75 Żydaczowie 9260] 273 54i cza się ustanowionemu kuratorowi Peretzowi į 
76 |Zyweu . 4866] 143 j80; | Silberowi. i | 
Razem 5781117077 |32 Z e. k. sądu powiatowego. | 


Z Departamentu rachunkowego Namiestnictwa 
Lwów 21 marca 1893. 


L. 27 : [1930 2—3] 
C. k. Sąd powiatowy w Lisku zawia- 
damia spółkę dat we m Oil Pro- 
ing Company Limitea ondynie nr. 
16 Philpot IO że Majer Wołoski wniósł 
przeciw niej w tutejszym sądzie pozew SĘ 
praes. 13 lipea 1891 |. 6344 o uznanie ao- 
zwolonych tus. uchwałą z dnia 30. czerwca 
1891 1: 5950 prowizorycznych środków Za- 
bezpieczenia za usprawiedliwione 1 zapłatę 
kwoty 70 zł.. który tusąd. uchwałą Z, dnia 
20 lipca 1891 1. 6344 do postępowania U- 
stnego zadekretowano a równoczesną U- 
chwałą termin do rozprawy na dzień 5 
czerwca 1883 wyznaczono. i 
Pozwaną spółkę akcyjną wzywa Się, 
aby ustanowionemu dla niej kuratorowi ek. 


Kamionka, 10 listopada 1892. 


L. 562 [1677 3—3] 

C. k. Sad powiatowy w Sokołowie za- 
wiadamia niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Altera Bergera, iż w sprawie jego 
egzekucyjnej z kasą zaliezkową w Sokołowie 
o 180 zł. ustanowionym dla niego został ku- 
ratorem ad actum Nachman Śehindelheim 
burmistrz z Sokołowa, któremu środków o- 
brony dostarczyć lub innego pełnomocnika 
obrać sobie może. 

0. k. Sąd powiatowy. 
Sokołów, 8 lutego 1898. 


L. 3745 1813 3—3 

C. k. Sąd obwodowy w Ki nydi 4, 
wiadamia z życia i miejsca pobytu niezna- 
nego Antoniego Halbig, że Beriseh Linden- 
baum złożył na rzecz jego względnie celem 
umorzenia na rzecz Antoniego Halbiga w 


stanie biernym realności pod lk. 209 i 210 
w mieście Przemyślu położonych Benjamina 
Kupfera i Mojżesza Kupfera własnych zain- 
tabulowanej pretensyi wekslowej 177 zł. w. 
a z pn., książeczkę Przemyskiej kasy 08z 
czędności nr. 27121 na 239 zł. 18 et. opie- 
wającą, że wskutek tego poleciliśmy e. k. 
urzędowi podatkowemu jako urzędowi depo- 
zytewemu, aby złożoną książeczkę na kwo- 
tę 239 zł. 10 et. w przechowanie przyjął, i 
że dla Antoniego Halbiga został ustanowio- 
ny kuratorem p. dr. Niemczyński z zastę- 
pstwem dr. Hillela obaj adwokaci w Prze 
myślu zamieszkali. 
Przemyśl, 4 marca 1898. 


L. 689 [1843 2—3] 

C. k. Sąd krajowy zarządzając na pro- 
śbę Marcina Teresza postępowanie celem u- 
morzenia iosów pożyczki miasta Krakowa 
nr. 3078, 3074 i 8075 z których każdy na 
20 zł, a. w. opiewa wedle twierdzenia pro- 
szącego zgubionych oglasza w dzienniku u- 
rzędowym, iż na ponowne żądanie uzna te 
losy po ich wyciągnięciu za amorzone, jeżeli 
za rok, sześć tygodni i trzy dni licząc od 
dnia płatności wygranej, nikt żadnych praw 
do tych losów nie zgłosi w sądzie tutejszym 
lub w właściwej kasie ani też wygranej nie 
odbierze. 

Kraków, dnia 13 stycznia 1893. 


L. 2339 ; [1828 2—3] 

C. k. Sąd powiatowy miejsko-delego- 
wany w Rrzeszowie zawiadamiając niezna- 
nego z życia i miejsca pobytu Wojciecha 
Rojka, iż lzaak Fass z Malawy wytoczył 
przeciw niemu i innym pozew o uznanie go 
za właściciela połowy gruntu z gospodarstwa 
pod lk 110 w Malawie it. d. i że kurato- 
rem dla niego adw. dr. Julian Malee z sub- 
stytucyą adw. dr. Roderyka Alsa w Rzeszo- 
wie ustanowiony został wzywa go, aby albo 
kuratorowi środki obrony podał lub też o 
brał sobie innego zastępcę i imię jego tu- 
tejszewu sądowi wymienił. 

Rzeszów, 28 lutego 1898. 


IEMAENOSZZ R | WYP YET TA TIE 
Doniesienia prywatne, 
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Nauka języka iraionskiego 


z prze 'oduitiem wet 'dyeznym dia nauczycie! , 
ułożyła Marya Biclska. Książka ta jest tí 
nabycia we wszystkich księgarniach jakoteż 
u autorki. Cena bez przesyłki pocztowej 1 zł. 

Lwów, Rynek 41 


516 


Dnia 9 a ewentualnie (gdyby się na 
tym dniu niezebrało potrzebne, ilości człon- 
ków) na dniu 17 kwietnia 1893 o godzinie 
7 wieczór odbędzie się zwyczajne walne ze- 
branie członków Towarzystwa kredytowego 
w Budzanowie. 

Porządek dzienny: 

a) wysłuchanie sprawozdanie Dyrekcyi 
z czynności za rok bilansowy 1892 i udzie- 
lenie absolutoryum dla Dyrekeyi i Rady za- 
wiadowczej, 

b) Powzięcie uchwały nad rozdzieleniem 
czystego zysku (wniosek Rady zawiadowczej 
o wypłacenie 5 pre. dywidendy). 

e) Wybór 4 członków i 2 zastępców 
Rady zawiad. $ 24 al. 3 sta utu. 

Rada Zawiadowcza. 520 
Marcus M. Schutzman w. r., preses. 
Moses K. Dezker w. r., sekretarz. 


leczą się przez UJ 


ALEK, 
A 

ŻY 

xw 


> 
(> 
Y 
e) 
IE 
SA 


DUSZNOŚĆ — KASZLE — 


ASTMY i 


Do wydzierżawienia 
dobra Olszanica 


z przyległościami w pawiecie złoczowskim 
1900 morgów obszaru (gorzelnia i browar) 
od 1 lipca 1894. Oferty wnosić należy do 
kancelaryi adw. dr. Kwiatkowskiego we Liwo- 
wie (ul. Czarneckiego l. 1), gdzie też wa- 
runki kontraktu przejrzeć i bliższe wyja- 

śnienia otrzymać można. 416 


NIE 
ME Ladem Z 


sprowadzoną najlepszą rossyjską 
| prawdziwą karawanową 


| HERBATĘ 


poleca Szanownej P. T. Publiczności 
$ najtaniej 


jedyny wyłączny skład herbat 


| . 
| Adolf Singer 
Lwów, ul. Sykstuska 1. 1%. 
Na prowineyę wysyłam od 1 kilogr. 
franko. 306 
D — AE PEA 
Na świeta! 
Masa migdałowa i orzechowa, wyborna do 
przekładania ciast, tortów ect, utarta z cu- 
krem za pomocą parowej maszyny na wal- 
cach granitowych 1, kl. masy migdałowej 
70 et. 1 kl. masy orzechowej 60 et. oraz 
czekolada do ciast */, kl. po 70, 80 i 90 et. 
poleca 


Henryk Treter 


we Lwowie, ulica Kopernika 3. 
(Impressa Lwów) 428 


Wspaniałe wzery dla prywatnych 
odbiorców darmo i franko. 

Bogate księgi wzorów jak niebywały, dla 
krawców niefrankowane. 

Nie daję opustu ua 2™/a albo 3Y, reńskia- 
go od metra, ani podarków dla kraweów, jak 
o konkurencya ua koszt ostatniego odbiorey 
czyni, ale mam stałe ceny netto, aby każdy 
prywatny odbiorea tanio a dobrze kupit. 
Dlatego pi -sę tylko moje księgi wzorów 
sobie p zedłciyć kazać Przestrzegam rownież 
przed pode ójnpmi lisami o opuście cen, jä- 
kie konrureneya wysyła. 


Materye na ubrania 


Peruwienn i "Voskiny dla wysokiego kieru, 
prze,isor  „aiurye Da mundury dla €. k. Ue 
rzedników, t kże dia weteranów, straży 
4 ogniowej gimnastyków, na liberye; sukna 
ju bilardy i stoły do gry, do pokrycia 
j wozów, gunie i nieurzemakalne sukna ua u- 
f brania ray, liv l's, mat..,e do prania, piedy 
+ SŻne o. zł. 4 do 14 w. a. 

i Kto istitni warte piəaniędzy, uczciwe, 
| trwało, ca sto wełniane sukua otrzymać, s 
M nie ranie szmaty ku.ać pragnie, które led.vo 
| varre kosztu krawca, niech się zwróci do 


| firus: 

| Jan Stikarofsky w Bernie 

: (Manchester — Austryi) 

największy skład fabryczny sukna 
w martości 1*/g miliona zł 
i Aby wielkość i siłę konkurencyjna mo- 
jej rmy wyks.ać, muszę oświadczyć, ze ła 

| czę w mem ręku największy eksport sukna 
f w Europie, fabrykacyę kamgarnu, dodate 
E ków krawieckich i wielką intreligatornię 

8 tylko dla własnego użytku. 

B Aby się o tem przekonać można, zapra 
szan P T. Publiczność mającą sposobność 
J po temu da zwiedzenia mojego sklepu, w któ- 
3 rym 150 ludzi iert zajętreh 
Przesyłki tylko za zaliczką. 
Korespondeneye po nleimiecha, po czesku, 
po węgiersku, po polsku, po włosku, po fran 
J cusku i angielsku. 268 


i 


KATARY . 


- Burek i proszku tak zwanych 


PUMIGATEUR ESPIC 


KATARY — NEWRALGIE 


W Paryżn : sprzedaż hurtowa J. Espic, ul. St-Lazare, 20: we Lwoi.ia: w aptekach 
» PP. Mikolascha RuGRErA i Uewiorskiego ; W Kral win: w a tec: h PP. WViszniewskiego i Redyka. 
Wymaagć podpisu jak obok na każdej rurce. — Medal _lot, na Vyscawie P. n-a- shit] 1889 r. Hors Concours, 


TAF 


l 
| Środek ten sporządzony 


1 


we Lwowie, 


356 


|] | E = 
Tomi E 


używanej z znakomitym skutkiem w północnej Rossyi 
krajach syberyjskich leczy w najkrótszym czasie 
wszelkie odmrożenia. 
Cena słoika 40 et, 

Główny skład w aptece 


„pod Srebrnym Oriem* 
Zygmunta Ruckera 


Zamówienia z prowincyi uskuteczniają się odwrotną pocztą. 


E | sqąS kia | 


= 


Maść kaukazka na odmrożenie. 


wedle recepty poleconej ij 


10 
— Poleca się bade! vi Ludwika, stadtmillera, w Lwi 


Drobne sgłoszenia 


od wyrazu petitem centa, tłustym 
petitem 2 centy. 

Od 1 stycznia 1893 zaprowadzamy niniejszą 
rubrykę w inseratowym dziale po 1 cencie słowo 
drukiem petitowym, po 2 centy od słowa tłustym 
petitem lub jego miejsca. 62 


koszul, 10v0 resztek, garnitury, spodnie, gar- 


9005 damska, stroje polskie, liberya, mun- 
dury, poleca Zakład Jaszczyszyna Gmach Tost ir 
4 


IN; Święta poleca Bolesław Cybulski, we 
Lwowie, wielki wybór noży stełowych, deser - 
towych i kuchennych z fabryk angielskich, Solin- 
gen Henkelsa i styryjskich po cenach ma a- 


nych. 

66 ajenoya anonsów 
„impressa we Lwowie, po- 
daje najniższe ceny dla anousująsych się. Ogłosze- 
nia przyjmuje do wszelkich dzienników, adres wy- 
starczający jak wyżej. 519 


ealność w Hołosku wielkim do wydzierża- 

wienia lub sprzedania. Młyn amerykański wo- 

dny, pola, łąk, staw zarybiony ete. — Wiadomość 
u p. Kornela Daukszy, urzędnika Wydziału id 
521 


Sita włosienne do fasowania (poczwórne) 


po zł, li 1.20 
Bay we Lwowie, plac kapitulny 1. 1 
(naprzeciw Katedry), 215 
g wi GJCATGLOWA 
nieklejone ! 
1000 sztuk od 1 zł. 330 
vaoia E, NZAŁOWSKIEGO nore! Zorza. 


oleca Piotr Chrząstowski, handel że- 
z najlepszej bibułki francuskiej 
Opakowanie gratis. Przy odbiorze 5000 sztuk franko, 


H 3 
H + 
5 x 
Í u 

płaszczy gumowych 


męSs 1e 
ozarne z najlepszej materyi 
zł. 10, 11, 12 i wyżej, 
liberyjne z pelerynami w kolorze sarnim, 
białym i czarnym, 
wojskowe z egalizacyą lub bez od zł. 11—30. 
wełniane angielskie napuszczane kauczu- 
kiem od zł. 25 do 50, 
damskie 
we wszystkich fasonach. 
Kapuzy z kołnierzem od zi. 1.50 do 3 
Półbuoclki z podeszwą gumową na lato z 
płót a bronzowego okładane skórą lub 
bez cd zł. 3.50 do 6 
poleca 


magazyn wyrobów gunowych 
R. KRIMMERA 


Lwów, hotel Francuski. 


(Lwów Imprescz) +54 


żaglowej po 


we Lwowie, ulie 


Starą wódkę żytnią, starkę, ratafie, 
rozolisy, likiery itp. 


poleca e. 


Rafinerya spirytusu, fabryka rumu, likierów i octu 


Juliusza Mikolascha 


we Lwowie. 


Skład dla miasta Lwowa ul. Kopernika 9. 


SRECO SS ZE WTO SAD REA 
A Dzukarai Wa Boziúskiogo ui. Ozurmieckicgo |. 13 dom Werner. 


tylko w doborowych gatunkach, tsk krajowe jako 
też i zagraniczne 


poleca 


JAN LUD 


handel win założony w roku 1811. 


Nakładem księgarni 
K. KOZLOWSKIEGO 


w Poznaniu 
wyszło eo tylko dziełko p. t.. 483 


, „Deklamator polski“ 


1176 str., cena 50 ct., oprawne 65 ct. Jest 
: to zbiór poezyj religijnych, narodowych sto- 
'sownych do wygłaszania podczas uroczysto- 
ści patryotycznych i rodzinnych, z dodaniem 
dyalogów i sztuczek teatralnych. 
Księgarnia powyższa rozsyła na życzenie 
franko katalog illustr. o dziele 


Królowie polscy w obrazach i pieśniach. 


kieszonkowe złote. Srebrne, 


z . Zegarki stalowe, niklowe, orsz pendu- 


i łowe francuskie, jakoteż „ budziki wszystkie 
istniejące zawsze w wieki wyborze u 


J. Dąbrowskiego 


Lwów, ul. Halicka 1%. 


(Lwów Iiuj'ressu) 
494 


GIOVANI ZULIANI 


we Lwowie, ulica św. Piotra 1. 9. e 
fabryka wyrobów betonowych; sztucznych marmurów 


odznaczona zaszezytnie na Wystawach krajowych, poleca własne krajowe wy- 

roby: posadzki weneckie terazzo mozajkowe imit, granitu, płytki maszynowe 

z cementu deseniowane do posadzki, betonowe kanały, sklepienia łukowe, 

rezerwoary i muszle do studzien, schody, balkony, żłoby i wszelkie tym po- 
dobne wyroby z cementu. 


Wzory i kosztorysy na żądanie bezpłatnie. 
„Łaskawe zamówienia miejscowe i z prowiucyi uskutecznia się najstaranniej, wzo- 
rowo i trwale, po cenach umiarkowanych. (Lwow Impressa) 452 
piwa, mleka, pleśni i t. d. 35 ct. — Benzolina, 


Wa 0 > tłuste, ak i Saare 20 | Ps j 
; t. — Etili 2 DE z farb oai Sas 
podłośi, flakon 25t Javelina, sywabia plamy | | iii iii AAAA AAAANKA AARAARRŃJ 
owocowe i z wina czerwonego, flakon 30 et. O= 7 R 
ksaliua, wywabia plamy powstałe z rdzy, krwi N a S w 1 e t a! 

Główny skład win Maxa Wixla 


| 
i atramentu, Brazylina. materye czarne wypło- | 
I 
| 
| 
i 
| “vre Lwowie, 


Jan Ihnatowicz 


Fabryka we Lwowie, ul. Sykstuska 25. 
Sklepy własne: ul. Kopernika 1.3 i ul 
Halicka 1. 11 — Filie w Krakowie Sukiennice 

1.20 i w Czerniowcach Rynek I. 12. 
Nigretina 
Wyborny środek do natychmiastowego farbowa- 
nia włosów na trwały i piękny kolor czarny lub 
ciemny ; jest zupełnie nieszkodliwy i w zastoso* 
waniu bardzo prosty. — Cena 1 złr. 
Srodki do wywabiania plam: 
Odalina, wywąbia plamy z kurzu, potu, tłuszczu, 


laju, do prania wełnianych i jedwabnych mate- 


ryi pakiecik 6 et. - Mydło żółciowe, do %y- 

wa'iania plam zastarzałych stuka 25 et. 

Najprzed. czernidło glicerynowe 
pachnące do obuwia, daje piękny połysk miękczy 
skórę i chroni od pękania, pudełko po 5, 10, 20 
30 i BO ci. 
Smarowidło litewskie 
do obuwia i skór, miękczy skórę. czyni ją nie- 
przemakalną i trwałą, pudełko po 10, 20, 50 et. 
ilat. 

Atrament czarny kampeszowy 
nia pleśnieje, nie osadza się, piór nie psuje, jest 
zawsze czarny i płynny i zupełnie nieszkodlis”, 

flaszeczka po ct. 10, 15, 2', 80, i 50 ct. 
Atrament niebieski, fioletowy. zielony i ezer- 

wony flaszka 10 i 51 ct. 
Farby do stempli 
niebieska, fioletowa, czerwona, czarna, flaszeczka 
po 15 cent, 
Atrament do znaczenia bielizny baz gumy 
flaszka 30 et. 444 
MG Powyższe wyroby za cenne i doskonałe 
własności zostały wyszczególnione 10 medalami 
zasługi i 2 dyplomami uznania "Tag 


wiałe i poplamione prane w Brazylinie odzysku 
ją pierwotny kolor i połysk pakiet ð ci. 4wi- 
ul. Krakowska 1, 14 — ul. Ormiańska 1. 5, 
poleca Szan. P. T. Publiczności wina węgierskie i austryackie w naj- 
lepszych gatunkach i po najumiarkowańszej cenie 
Na prowincyę przesyłam wina we wszyst ich jakościach ud 3 butelek po- 


cząwszy, zaś na miare w beezułkach 5 kilogramowych. 
Z por uzariem Max Wixel. 


NRC Ra 
AAMOONAAANANANAŻA OAAGARNANA 
IMĘ Ceny zniżone o (5 prc. ŒE f 
Towarzystwo powroźnicze w Radymnie 


towarzyszenie zarejestrowane z poręką ograniczoną i subwencjonowane przez 
Wysoki Wydział krajowy we Lwowie poleca swoje 


r s LJ © e a 
wyroby powroźnicze i sieciarskie 
tudzież pasy do maszyn, liny kafarowe i promowe, gurty do wybijania wózków 
chodniki na korytarze i tp, wszelkie roboty ozdobne, jako to: nakrycia salonowe 
na stół, firanki do okien, siatki do łóżeczek dziecinnych, torebki myśliwskie, ha- 
maki, sieci do polowania, sieci na konie od much i śniegu itd. 
wykonywane bywają starannie na osobne zamówienie. 

Towarzystwo posiada swe składy komisowe: we Lwowie: centralny Ba:ar krajowy — 
w Przemyślu: Bazar im. Zyblikiewicza w Stanisławowie: Bazar powiatowego towa- 
rzystwa handlowego — w Łańcucie: Towarzystwo produkcyjne i handlowe — w Dębicy: 
Towarzystwo handlowe 25 
Cenniki gratis i franco. 
Dyrekcya : ks. Leon Pastor, Marceli Swiechowski. 


OAARNANAAR ARRAIA 
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JAN WAŻNY 


ulica Czarnieckiego I. 2 we Lwowie 

handel kolonialny. delikatesów, win, wódek, sprzedaż tytoniu, cygar, 

marek pocztowych, stempli oraz sprzedaż drzewa opałowego i węgli 

kostkowych pruskich. 

| Polecam Szanownej P. T. Publiczności wyż wymienione artykuły, jak również 
óżmajMmiam, Że 

w restauracyi i pokojach do Śniadań 

przy handlu znajdujących się zaprowadził«m oprócz innych piw Haszkowych, jako 

6 to: pilzneńskiego, lwowskiego, okocimskiego, piwo okocimskie najlepsze eksportowe, 

z przewyższające dobrocią wszystkie inne piwa na miary i szklanki także przyjmuję. 


Z Abonament na obiady miesięczne od 2 zł. i wyżej 
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można mieć w przeciągu, 
15 do 25 minut 


kąpiel w domu 


kto kupi wannę lub 
kanapkę z aparatem 
ulepszonym do ogrza- 
nia wody. — Wanny 
blaszaune lakierowane 
wanny eynkowe p.ła 
czone z tuszem, poko 
jowe tusze, pokojowe 
parnie kuracyjne. 
Klozety pokojowe po zł. 9, lodownie 
pokojowe politerowana. 


F. BOURDON ““ 


Lwów, ulica Jagiellońska 1. 9. 


Na żądania :enniki gratis i franko 
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. l4 
Dla wszystkich z czulą skórą! 
Ostre, nie ściśle naturalae mydła są bardzo szkodliwe dla osób z delikatną 
1 czułą skórą; one uszkadzają i niszezą takową zupełnie w parkrótszym czasie. 
W tych wypadkach polecają lekarze nsglące użycie mydła Doeringa z sową, 
ponieważ to mydło jest zupełnie wolnem od ostrości. bardzo bogatem w tłu- 
szczu i niesfałszowanie czystem. Wartość 


Doeringa mydła z Sową 


polega nietylko na tem, że ma doskonały zapach, dobrze czyści i oszczędnie 
Się zużywa, lecz głównie na tem, że skórze nie odejmuje tłuszezu, skóry nie 
narusza, nie czyni ją szorstką i rysowatą, nie piecze, nie sprawia napięcia 
j nadaje jej piękuą cerę 
Dla delikatnej lub ostrej skóry najlepsze mydło. 
Wszędzie do nabycia sztuka po 30 ct. 191 
Jeneralne zastępstwo A. Motsch & Co. Wiedeń I, Lugeck 3. 


(Zarządca Wł. d. Weber). Papis s faeryki papier J. Kiałrowskiek. 
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